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Uroczyste posiedzenie na Kremlu

SZTANDAR LENINA OŚWIETLA
zwycięska droga do komunizmu

MOSKWA (PAP). 21 bm.
0 godz. 10 czasu moskiew
skiego rozpoczęło się na 
Kremlu w Pałacu Zjazdów 
uroczyste posiedzenie po
święcone setnej rocznicy u- 
rodzin Włodzimierza Leni
na, twórcy partii komunia 
tycznej i państwa radziec
kiego, wodza światowego 
proletariatu.

W posiedzeniu biorą u- 
'dział członkowie i zastępcy 
członków KC KPZR, człon 
kowie Centralnej Komisji 
Rewizyjnej KPZR, deputo
wani do Rady Najwyższej 
iZSRR i Federacji Rosyj
skiej, weterani partii, 
'przedstawiciele ludu pracu 
jącego Moskwy, żołnierze 
Armii Radzieckiej i mary
narki, dowódcy wojskowi, 
działacze nauki, literatury
1 sztuki, czołowi pracowni
cy organizacji państwo
wych i społecznych.

Obecne są przybyłe na Ju
bileusz leninowski delegacje 
krajów socjalistycznych, partii 
komunistycznych i robotni
czych, partii komunistycznych 
krajów kapitalistycznych i roz 

swijających się, partii i orga
nizacji narodowo-domokratycz 
nych i lewicowo-socjalistycz- 
nych, międzynarodowych orga 
nizacji związkowych i innych 
postępowych organizacji.

Obecna jest delegacja 
Polskiej Zjednoczonej Par

liii Robotnioziej z Wł. Go
mułką, J. Cyrankiewiczem, 
Z. Kliszką, W. Kruczkiem 
i J. Ptaisińskim.

Uroczyste posiedzenie o- 
tworzył Nikołaj Podgórny. 
Oświadczył on m. in.: ze-

naród w dniach ciężkich 
prób do obrony socjalis
tycznej ojczyzny. Sztandar 
Lenina oświetla naszą zwy 
cięską drogę do komuniz
mu. Niezwyciężony Kraj 
Rad, potężny gospodarczo,

Na zdjęciu: fragment prezydium. Od prawej: 
Wł. Gomułka, J. Cyrankiewicz, Le Zuang, W. Ul
bricht, W. Stoph, J. Duclos.
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braliśmy się w tej sali na 
wielkiej uroczystości, aby 
uczcić setną rocznicę uro
dzin Włodzimierza Lenina.

Z imieniem Lenina zwią 
zane jest całe życie, wszy
stkie plany i sprawy naro
du radzieckiego.

Idee Lenina porwały nasz

zwarty politycznie, z uf
nością patrzy w przyszłość, 
kroczy w awangardzie świa 
towego ruchu rewolucyjne
go.

Nikołaj Podgórny powitał 
przedstawicieli 66 partii komu
nistycznych i robotniczych 
krajów kapitalistycznych i roz 
wijających się, przedstawicieli

partii I organizacji narodowo- 
-demokratycznych, przedstawi 
cieli partii lewicowo-socjalts- 
tycznych, delegacje międzyna
rodowych organizacji demokra 
tycznych oraz wybitnych dzia 
laczy związkowych z więk
szości krajów świata.

Nikołaj Podgórny o- 
glasza uroczyste posie
dzenie za otwarte. Roz
lega się hymn Związku 
Radzieckiego.

Na trybunę wchodzi se
kretarz generalny KC 
KPZR Leonid Breżniew i 
wygłasza referat pt. „Dzie
ło Lenina żyje i zwycię
ża”. (Skrót referatu poda
jemy oddzielnie).

Po przerwie, jako pierw 
szy przedstawiciel delegacji 
zagranicznych, zabiera głos 
I sekretarz KC PZPR, Wł. 
Gomułka (skrót tekstu po
dajemy oddzielnie).

Następnie przemawiali: pier 
Wszy sekretarz KC SED Wal
ter Ulbricht, pierwszy sekre
tarz KC PanfcU Pracujących 
Wietnamu Le Duan, członek 
Biura Politycznego FPK Jac
ques Duclos, pierwszy sekre
tarz KC KPCz Gustav Husak, 
pierwszy s-ekretarz WSPR Ja
nos Kadar i pierwszy sekretarz 
KC BPK premier Tod or Żiw- 
kow.

Uroczysta sesja poświę
cona stuleciu urodzin Le
nina będzie we środę kon
tynuować obrady na Krem 
lu.

Omówienie wystąpienia L Breżniewa
Z imieniem Lenina, in

spiratora i organizatora 
Wielkiej Socjalistycznej 
Rewolucji Październikowej, 
związany jest zasadniczy 
zwrot w historii ludzkości, 
zwrot od kapitalizmu do so 
cjalizmu — oświadczył Le 
pnid Breżniew.

W centrum uwagi Leni
na zawsze znajdowała się 
partia — jej hartowanie, 
umacnianie jej szeregów. 
Frakcyjność i tworzenie 
się grup wewnątrz partii 

! uważał on za największe 
!zło, z którym należy wal
czyć zdecydowanie i bez li 
tości.

I Wiele sił Lenin poświęcił 
rozwojowi światowego ru
chu komunistycznego, przy 
gotowaniu politycznej ar
mii światowej rewnlucji so
cjalistycznej. Z jego ini
cjatywy została stworzona 
międzynarodówka komunis 
Etyczna. Stało się to punk
iem zwrotnym w historii 
światowego komunizmu.

*■ Wkrótce będziemy obchodzić 
*5-lecie zwycięstwa nad fa
szystowskimi Niemcaraj. W 
przededniu tej pamiętnej da
ty raz jeszcze oddajmy hołd 
wielkiemu zwycięstwu narodu 
radzieckiego i Jego sil zbroj
nych.

Następnie Leonid Breżniew

Djmisfa
rządu austriackiego

WIEDEN (PAP). Rząd austria 
cki kanclerza Klausa, który 
od czasu wyborów parlamen
tarnych w dniu 1 marca br. 
pełnił swe funkcje, został 
we wtorek rano zdymisjono
wany przez prezydenta Austrii, 
Franza Jonasa. Prezydent przy 
Jął następnie szefa nowego 
rządu, przywódcę Socjałistycz 
nej Partii Austrii (SPOE) Bru 
no Kreisky’ego, który przed
stawił mu listę nowego mniej 
szościowego gabinetu, złożone
go z socjalistów.

omówił problemy gospodarki 
ZSRR. Mówca podkreślił, że 
gospodarka radziecka wkracza 
ną nowy, ważny etap. Było 
rzeczą niezbędną opracowanie 
takiej polityki gospodarczej, ta
0 Dokończenie na str. 2

Delegacja PZPR
złożyła wieniec
w" ' Lenina

MOSKWA (PAP). Przebywa
jąca w Moskwie na uroezystoś 
ciach 100-lecia urodzin Leni
na delegacja Polskiej Zjedno
czonej Partii Robotniczej z 
Władysławem Gomułką i Jó
zefem Cyrankiewiczem złożyła 
we wtorek wieniec w Mauzole 
um Lenina. Na szarfie wicóca 
z czerwonych i białych goź
dzików widnieje napis „W hol 
dzie wielkiemu Leninowi — 
delegacja Polskiej Zjednoczo
nej Partii Robotniczej”.

Skrót przemówienia Wł. Gomułki
DRODZY TOWARZYSZE!
W 100 rocznicę urodzin 

genialnego teoretyka i za 
razem wspaniałego realiza 
tora marksistowskiej myśli 
społecznej Włodzimierza 
iljicza Lenina, pragnę w 
imieniu Komitetu Central
nego Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej wyrazić 
najgłębszą cześć i oddanie 
naszej partii, polskiej kla
sy robotniczej i całego lu
du pracującego Polski dla 
leninowskich ideałów, dla 
sprawy socjalizmu, której 
Lenin był najwybitniej
szym rzecznikiem i bojo
wnikiem.

Dziś, w stulecie urodzin 
Lenina, świadomi doniosłoś 
ci dotychczasowych osią
gnięć i siły socjalizmu oraz 
ogromu drogi historycznej, 
którą przeszliśmy — kieru
jemy nasz wzrok ku przy
szłości, ku zadaniom i pro

blemom, jakie niesie dzień 
jutrzejszy. Miarą bowiem 
dojrzałości naszych partii 
komunistycznych i robot
niczych, ich jądra kierow
niczego jest zdolność do 
kształtowania polityki dnia 
dzisiejszego w poczuciu od 
powiedzialności za jej kon 
sekwencje w przyszłości, 
polityki odpowiadającej hi 
storycznym interesom so
cjalizmu.
• Dokończenie na str. 2

0 szeroką popularyzacją dorobku
sesji popularnonaukowej
poświęconej myśli Wielkiego Lenina

Uczestnicy dwudniowej 
sesji popularno-naukowej 
poświęconej teoretycznemu 
dorobkowi W. I. Lenina, a 
zorganizowanej przez KW 
PZPR i WUML w Gdańsku 
kontynuowali wczoraj 
przed południem obrady w 
sekcjach: ekonomicznej, fi
lozoficzno - socjologicznej, 
historycznej i wykładow
ców szkolenia partyjnego. 
W dalszym ciągu dyskuto 
wano nad problemami po
ruszonymi w referatach.

Po południu odbyło się 
posiedzenie plenarne sym
pozjum w którym wzięli 
m. in. udział: członek Biu 
ra Politycznego KC PZPR, 
I sekretarz KW St. Kocio
łek, sekretarze KW oraz

Wxnowien^e
wymiany poglądów

WARSZAWA (PAP). 22 
bm. wznowiona zostanie 
wymiana poglądów na 
szczeblu wiceministrów 
spraw zagranicznych mię
dzy rządami PRL i NRF. 
W tym celu przybył we 
wtorek drogą lotniczą do 
Warszawy sekretarz stanu 
w Ministerstwie Spraw Za 
granicznych NRF — Georg 
Ferdinand Duckwitz wraz 
ze swymi doradcami.

—9—

Dni Morza
20 - 30 czerwca

WARSZAWA (PAP). 21 
bm. odbyło się w Warsza
wie posiedzenie ogólnopol 
skiego komitetu obchodów 
Dni Morza, poświęcone o- 
mówieniu przygotowań do 
tegorocznych uroczystości. 
Posiedzeniu przewodniczył 
min. żeglugi Jerzy Szopa.

Tegoroczne Dni Morza, 
które trwać będą od 20 do 
30 czerwea, odbędą się 
pod hasłem: gospodarka
morska — ważnym czyn
nikiem rozwoju PRL. Ob
chody Dni Morza zainaugu 
ruje 20 czerwea centralna 
akademia w Szczecinie. W 
tym samym dniu przewi
dziane jest zakończenie w 
stolicy Pomorza Zachodnie 
go alertr morskiego ZHP.

Nixon potwierdza stanowisko
wrażone w „guamskiej doktrynie“

WASZYNGTON (PAP). 
Prezydent USA, Richard 
Nixon, wygłosił w ponie
działek wieczorem czasu 
miejscowego (wtorek godz. 
3 rano czasu warszawskie 
go) w San Clemente (Ka
lifornia) przemówienie ra
diowo-telewizyjne na te
mat polityki rządu amery
kańskiego w Wietnamie. 
Nixon potwierdził swoje 
poprzednie stanowisko wy 
rażone w tzw. „guamskiej 
doktrynie”, która, jak wia 
domo, stawia na wietna- 
mizację wojny na Półwy
spie Indochińskim.

Prezydent ponownie powtó
rzył, że terminy wycofania 
wojsk amerykańskich z Wiet 
namu, tak jak przedtem, uza-

TYDKEIM KULTURY 
NA JEZDNI

PAMIĘTAJ: JEZDNIA DLA POJAZDÓW 
w CHODNIK DLA PIESZYCH
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leżnione są od „postępu roz
mów w Paryżu i stopnia akty 
wności przeciwnika”.

Zmuszony liczyć się z 
opinią publiczną przed ma 
jącymi się odbyć jesienią 
br. wyborami do Kongre
su, Nixon ogłosił zamiar 
wycofania z Wietnamu 150 
tys. amerykańskich żołnie
rzy i oficerów. Jednakże 
obiecał uczynić to dopiero 
do wiosny przyszłego roku.

Biorąc pod uwagę fakt, że 
nawet po upływie tego okresu 
w Wietnamie południowym 
pozostanie, jak to oświadczył 
prezydent, 284 tys. żołnierzy 
USA, to polityka Waszyngto 
nu mająca na celu kontynuo
wanie wojny, nie budzi ża
dnych wątpliwości.

Szef administracji USA za
groził, że w wypadku akty
wizacji operacji wojskowych 
przeciwników reżimu sajgoń- 
skiego, a także aktywizacji o- 
peracji w Laosie czy Kambo
dży, które według niego, „stwa 
rzają niebezpieczeństwo dla na 
szych wojsk znajdujących się 
w Wietnamie”, Nixon jako 
prezydent i naczelny dowódca 
amerykańskich sił zbrojnych, 
„nie zawaha się podjąć zdecy 
dowanych i skutecznych kro
ków”.

Takie „kroki” mogą o- 
znaczać jedynie nowy etap 

wojny,

Komentarz jugosłowiańskiej „My“
Niezbędne przypomnienie

„W Kambodży dokonuje się zbrodni nad Wietnam
czykami. którzy wnieśli wkład w rozwój kraju, w 
którym żyją, którzy szanowali jego prawa i prze
pisy”.

W imię sprawiedliwości i solidarności uważamy 
— pisze „Borba” — za niezbędne przypomnienie, że 
w Kambodży, na oczach całego świata, dokonuje się 
morderstw obywateli cywilnych, często starców, ko
biet i dzieci, których jedyną winą jest to, że są 
Wietnamczykami urodzonymi poza Wietnamem.

Surowo osądzamy te akcje zagłady, które gwałcą 
wszelkie międzynarodowe prawa cywilizowanego 
świata. Osądzamy te akcje w imię prawa i obowiązku 
człowieka do życia w spokoju i przyjaźni między 
ludźmi różnych narodowości — kończy „Borba”.

Most“ do nawiązania 
lepszych stosunków ZSRR-USA
91

WASZYNGTON (PAP). Se
nat amerykański zatwierdził 
projekt ustawy przewidujący 
organizowanie wzajemnych wi 
zyt oficjalnych przedstawicie
li USA i Związku Radzieckie
go w eelach osiągnięcia lep-

Wezwanie
senatora

WASZYNGTON (PAP). Przy
wódca większości demokratycz 
nej w Senacie USA, Mansfield, 
ponownie wezwał rząd do zna 
cznej redukcji liczby amery
kańskich sił zbrojnych w Eu
ropie.

Mansfield podkreślił, że je
śli rząd nie odpowie na te 
apele ogłaszając program pla
nowej redukcji sił amerykań
skich w Europie, to napotka 
na corąz bardziej wzmagający 
tlą nacisk onlail publicznej.

szego wzajemnego zrozumienia 
między narodami obydwóch 
krajów.

Autor projektu, senator Mi
ke Gravel (demokrata ze sta
nu Alaska) oświadczył w se
nacie, że decyzja ta stanowi 
„tylko, jeden skromny, nie
wielki krok na drodze do u- 
stanowienia jakiegoś zrozumie 
nia między obu krajami”.

Projekt ustawy przewiduje, 
że rząd USA powinien wziąć 
na siebie wydatki związane z 
organizacją w okresie 5 lat 
dwutygodniowych podróży za 
poznawczych do Związku Ra
dzieckiego tysięcy kongresme- 
nów, gubernatorów stanów, 
merów miast i członków sta
nowych organów ustawodaw
czych.

Senator Fulbright scharakte 
ryzował przyjęty projekt usta 
wy jako „most” do nawiązania 
lepszych stosunków między
USA a Związkiem Radziec
kim,

konsul generalny ZSRR w 
Gdańsku I. Borisow.

Na posiedzeniu tym doc. 
dr Wł. Lebiedziński doko
nał podsumowania obrad 
sekcji filozoficzno-socjolo- 
gicznej i historycznej. Wy 
mienił on. m. in. problemy 
jakie poruszali dyskutanci 
dodając te, które w toku 
dyskusji nie zostały podję
te, a dotyczące dziedzin 
twórczego zastosowania my 
śli leninowskiej. Doc. dr 
B. Rudowicz podsumował 
wyniki dyskusji w sekcji 
ekonomicznej. Obydwaj 
mówcy wysoko ocenili po
ziom dyskusji i przygoto
wanie do niej osób zabie
rających głos.

Na zakończenie zabrał 
głos sekretarz KW PZPR 
J. Hajer, który na wstępie 
podkreślił duże zaintereso
wanie podczas sesji refe
ratami i dyskusją w sek
cjach. — W dyskusji — 
stwierdził J. Hajer — wy 
powiedziało się 46 osób, 
często w obszernych, a tak

Gilzie???
A w . Gdańsku sklepy 

— „Jacuś” przy ul. 
Rajskiej, i „Jaś i 
Małgosia” przy ul. 
Grobla

9 we Wrzeszczu — w 
PDT

A w Sopocie — w 
PDT

A w Gdyni —- w 
„Tomciu Paluchu” 
przy ul. Władysła
wa IV

Co???
eksponowane są nagrody 
Wielkiej Jubileuszowej 
Loterii Fantowej „Dzień 
nika Bałtyckiego”

JESZCZE JEST 
SZANSA!!!

...bowiem pozostałe, o- 
statnie już losy można 
nabyć jeszcze tylko w 
następujących kioskach ' 
„Ruchu”: w GDAŃSKU '
— naprzeciw Domu 
Prasy, przy placu 1 
Maja, w hallu dworca 
głównego PKP, przy 
Targu Węglowym i przy J 
ul. Garncarskiej; we ? 
WRZESZCZU — na ( 
skrzyżowaniach al. Grün S 
waldzkiej z ul. ul. Mar- ; 
chlewskiego, Hubnera i ( 
Jaśkowej Doliny oraz 
obok „Herbapolu”; w 
SOPOCIE — przy placu 
Konstytucji I w GDYNI
— w hallu dworca głów 
nego PKP.

WIEDEN (PAP). Sekretarz 
generalny ONZ, U Thant przy 
był we wtorek do Wiednia i 
5-dniową wizytą. Będzie on tu 
przewodniczyć obradom komi
sji administracyjnej ONZ dla 
koordynacji, która ustala dzia 
ialność światowej organizacji 
I jej specjalnych komisji.

* * •
HANOI (PAP). Rząd Demo

kratycznej Republiki Wietna
mu opublikował oświadczenie 
w związku z terrorem i prze 
śladowaniami przez władze 
kambodżańskie osób narodo
wości wietnamskiej mieszka
jących w Kambodży. Potępia
jąc te brutalne akty rząd 
DRW domaga się położenia im 
kresu.

że i w polemicznych wystą 
pieniach.

Następnie J. Hajer za«* 
trzymał się nad wnioska« 
mi wypływającymi z sesjh 
® Dokończenie na str. 2 j

S. JĘDRYCHOWSKI
udaje sią z wizytą
do Francji

WARSZAWA (PAP). Mi« 
nister spraw zagranicznych 
PRL, Stefan Jędrychowski 
uda się z oficjalną wizytą 
do Francji na zaproszenie 
ministra spraw zagranicz
nych tego kraju, Maurice) 
Schumanna.

Wizyta odbędzie się W 
dniach od 4 do 6 maja 
1970 roku.

—9—*

Okraju
WARSZAWA (PAP). Z oka« 

zji zbliżającego się IV Krajo
wego Zjazdu Związku Zawo
dowego Pracowników Kultury 
i Sztuki przewodniczący Rady 
Państwa, marszałek Polski 
Marian Spychalski przyjął we 
wtorek w Belwederze delegat 
cję działaczy tego zwńązku,

* ł *
WARSZAWA (PAP). We wtd 

rek w gmachu Szkoły Ofice
rów Pożarnictwa w Warsza
wie odbyło się przekazanie
strażakom DRW darów od poi 
skich straży pożarnych.

* * •
ZAKOPANE (PAP). Po krót

kotrwałym ociepleniu, które 
było przyczyną tworzenia się 
lawin, w Tatry powróciła zi
ma. We wtorek w górach pa
dał gęsty śnieg, a temperatu
ra spadła do minus 4 st. m

--------9— Ą

Strajk głodowy
więźniów greckich

LONDYN (PAP). Jak dono
szą z Aten, 21 kwietnia, W 
trzecią rocznicę zamachu woj 
skowego „czarnych pułkowni
ków”, wszyscy więźniowie poll 
tyczni w Grecji rozpoczęli 
24-godzinny strajk głodowy, by 
podkreślić swój sprzeciw wo
bec obecnego reżimu.

W więzieniach greckich prze 
bywa obecnie 1200 więźniów 
politycznych, aresztowanych Do 
zamachu stanu 21 kwietnia 
1967 roku jako osoby zagraża- 
lące bezpieczeństwu publiczne
mu.

Stan wyrątkowy 
w Kolumbii

MEKSYK (PAP). W nocy 8 
ponied-:ałku na wtorek w Ko
lumbii wprowadzono stan wy
jątkowy.

Napięta sytuacja powstała w 
związku z przeprowadzonymi 
tam w niedzielę wyborami par 
lamentarnymi 1 orezydenckimt,

----
POGODA
Przewidywany przebieg po-* 

gody dla wybrzeża wschodnie
go na 22 bm.

Zachmurzenie duże 1 okresa 
mi deszcz, później przejaśnie
nia.

Temperatura od 4 do 10 
stopni.

Wiatry południowo zachód*, 
nie dość silne.

W nocy z 19—20 bm 
załoga „Apollo-13” przy
była do ośrodka w 
Houston. Przemówienie 
powitalne wygłosił dr 
R. Gilruth — dyrektor 
ośrodka lotów kosmicz
nych w Houston (z pra
wej). Od lewej — pani 
M. Lovell, James Lo
vell, pani M. Haise, 
Fred Haise, ojciec astro
nauty Swigerta i Jack 
Swigert.
CAF — UPI — telefoto

Sc MIM

093389
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Sztandar Lenina oświetla zwycięską drogę do komunizmu
Omówienie wystąpienia L. Breżniewa
9 Dokończenie ze str. 1
kich metod gospodarowania, 
form organizacyjnych i form 
zarządzania, które odpowiada
łyby obecnemu etapowi rozwo 
Ju kraju.

Budowa komunizmu w 
naszym wielonarodowym 
kraju — oświadczył Breż
niew — zakłada konsek
wentną realizacjo linii 
wszechstronnego zbliżenia 
narodów, zacieśnienia ich 
wzajemnej współpracy i 
wzajemnej pomocy.

Wiemy nakazom wielkie 
go Lenina Związek Radziec 
ki również nadal będzie 
robił wszystko, ażeby na
rody krajów socjalistycz
nych mogły spokojnie, w 
warunkach pokoju, realizo 
wać wielkie dzieło budowy 
nowego społeczeństwa, aże 
by stale umacniały się po 
zycje światowego socjaliz
mu, ścisła współpraca i bo 
jowe zespolenie państw so 
cjalistyoznych.

Niestety, zdarzają się 
również wypadki, że współ 
praca między krajami so
cjalistycznymi zostaje bar
dzo poważnie zakłócona. 
Świadczy o tym, na przy
kład, obecny stan stosun
ków Chin ze Związkiem 
Radzieckim i innymi kra
jami socjalistycznymi. Jest 
rzeczą oczywistą, że taka 
sytuacja jest owocem na
cjonalistycznej polityki kie 
rownictwa chińskiego, re
zultatem zerwania przezeń 
z zasadami, przekazanymi 
przez Lenina — powiedział 
L. Breżniew.

W naszej epoce, gdy 
międzynarodówka walka kia 
sowa bardzo się zaostrzyła, 
niebezpieczeństwo odchy
lenia prawicowego i od
chylenia „lewicowego”, nie 
bezpieczeństwo nacjonaliz
mu w ruchu komunistycz
nym daje się odczuć bar
dziej niż kiedykolwiek 
przedtem. Dlatego też wal 
ka przeciwko prawicowe
mu i „lewicowemu” opor
tunizmowi oraz nacjonaliz 
mówi nie może być prowa 
dzona jak kampania przez 
pewien tylko określony 
czas.

Światowy proces rewolu

cyjny rozwija się niepow
strzymanie. Na podstawie 
niezaprzeczalnych faktów 
dziejów XX wieku staje 
się oczywisty także osta
teczny wynik walki dwóch 
systemów światowych — 
staje się oczywiste zwycię
stwo komunizmu w skali 
ogólnoświatowej.

0 szeroką popularyzację
dorobku
0 Dokończenie ze str. 1
Pierwszy z nich to potrze
ba szerokiej pracy popula
ryzatorskiej dzieł Lenina, 
wyjaśnienie istoty, sensu 
jego dorobku, przybliżanie 
jego wskazań w formie 
przystępnej. Szczególnie w 
pracy szkoleniowej, w 
kształceniu na uczelniach 
nie wolno ograniczać się 
do roku leninowskiego i 
nadal rozwijać należy dzia 
łalność popularyzatorsko- 
-poznawczą dorobku Leni
na. Drugi wniosek, to za
stosowanie wiedzy o do
robku naukowym Lenina 
w pracy politycznej każde
go aktywisty i naukowca.

Trzeci wniosek dotyczy 
środowiska naukowego ja 
ko całości, głównie zaś ka
tedr ideologicznych. Trze
ba więc rozwijać prace ba 
dawcze w naukach społe
cznych, umacniać dorobek 
naukowy naszego środowis 
ka w tym zakresie, nasilić 
działalność publicystyczną
1 zwiększyć ilość publika
cji naukowych w naukach 
społecznych.

W końcowych wnioskach 
J. Ha jer apelował o roz
winięcie tej formy pracy 
ideowo-politycznej jaką są 
sesje naukowe i konferen
cje teoretyczne, będące piat 
formą wymiany poglądów 
przedstawicieli środowiska 
naukowego. Podkreślił tak 
że potrzebę bliższej współ 
pracy tego środowiska z 
terasą wybrzeżową i szer
szego udostępnienia jej ła 
mów dla publicystyki spo
łeczno-politycznej.

(czes.)

Skrót przemówienia Wl. Gomułki
9 Dokończenie ze str. 1

Szczególne znaczenie dla 
nas mają dzisiaj leninow
skie analizy rosnącego 
wpływu postępu nauki i 
techniki na bieg rozwoju 
społecznego. Z górą pół wie 
ku temu Lenin dostrzegał 
dalekosiężne konsekwencje 
tego procesu w tym, że 
zmierzać on będzie do 
„...obalania przegródek na
rodowych, tworzenia mię
dzynarodowej jedności ka 
pitału i życia gospodarcze 
go w ogóle, polityki, nauki 
itp.” oraz uzależniał samą 
możliwość zbudowania so
cjalizmu od umiejętności 
łączenia władzy mas pra
cujących i socjalistycznej 
organizacji społecznej z naj 
bardziej nowoczesnymi zdo 
byczami nauki i techniki.

Rewolucja naukowo-technica 
na zaostrza również wewnętra 
ne sprzeczności kapitalizmu, 
wydobywa na jaw i pogłębia 
dysharmonię między szczyto
wymi osiągnięciami nauki a 
beznadziejnością, pustką ideo 
wą i zdziczeniem życia spo
łecznego, między lawinowo na 
rastającymi możliwościami pro 
dukcyjnymi a zacofaniem _ gos 
podarczym i nędzą ludzkiego 
bytowania na ogromnych prze 
strzeniach globu, między prze 
rażającą siłą broni niszczy
cielskich a narastającą groź
bą powszechnego konfliktu 
wojennego, zawartą w polity
ce imperialistycznej. Dla za
żegnania tych niebezpie
czeństw, które rodzi skupie
nie w rękach imperializmu wdel 
klej potęgi technicznej i gos
podarczej, kluczowe znaczenie 
posiada przyspieszenie proce
su zespalania rewolucji socja 
listycznej z rewolucją nauko 
wo-techniczną. Jest to dziś 
główne ogniwo w łańcuchu za 
dań, których rozwiązanie u- 
czyni system socjalistyczny 
niezwyciężonym i zdecyduje o 
jego ostatecznym zwycięstwie.

Lenin był niezłomnym 
rzecznikiem internacjonali 
stycznej jedności i soli
darności mas pracują
cych w walce o oba
lenie kapitalizmu oraz o- 
partego na intemacjonali- 
stycznych zasadach współ
życia narodów w warun
kach socjalizmu.

Dla wielu powodów histo 
rycznych postać Lenina, 
jego myśli, jego ideały są 
szczególnie bliskie narodo
wi polskiemu. Lenin wy
warł ogromny wpływ na 
rozwój polskiego rewolu

cyjnego ruchu robotnicze
go, był aktywnym współ
uczestnikiem jego wewnę
trznych zmagań ideowych. 
W ciągu kilku niezwykle 
doniosłych lat Lenin żył i 
tworzył na polskiej ziemi.

W osobie Lenina sprawa 
jedności i solidarności re
wolucyjnej Rosji i Polski 
znalazła swego najgoręt
szego i najbardziej pryncy 
płalnego rzecznika.

Wielka Socjalistyczna Re 
wolucja Październikowa, 
której przewodził Lenin, 
zrodziła warunki wyzwo
lenia narodu polskiego. Kie 
rowany przezeń rząd ra
dziecki przekreślił układy 
rozbiorowe.

Internacjonalistyczna po 
lityka KPZR i PZPR spra 
wiła, że dziś idee Lenina 
określają bez reszty sto
sunki obu naszych państw 
i naszych narodów. Sojusz 
Związku Radzieckiego i 
Polski Ludowej, czołowego 
mocarstwa socjalistycznego 
i największego kraju demo 
kracji ludowej w Europie, 
ma kluczowe znaczenie dla 
stabilizacji i nienaruszal
ności ładu polityczno-geo- 
graficznego ukształtowane
go na naszym kontynencie 
po II wojnie światowej. 
Nie pozwolimy na przekre 
ślenie rezultatów II wojny 
światowej.

Od przeszło ćwierć wie
ku leninizm wytycza kie
runek historii narodu pol
skiego, jest jego ideowym 
drogowskazem. Na leninow 
skiej drodze budowy socja 
lizmu — pod przewodem 
partii klasy robotniczej — 
naród nasz znalazł ostatecz 
ne rozwiązanie dla wszyst 
kich podstawowych próbie 
mów swojego bytu, gwa
rancje swego bezpieczeń
stwa i godne miejsce w 
świecie, nieustanny dyna
miczny postęp ekonomiki 
i kultury, sprawiedliwe 
warunki życia społecznego, 
jasną perspektywę przy
szłości.

Polska Zjednoczona Par
tia Robotnicza kierując się 
leninowskimi zasadami bę 
dzie również nadal konse
kwentnie realizować swoje

naczelne powołanie, umac
niać ustrój socjalistyczny w 
Polsce, gruntować idee so
cjalistyczne w sercach i 
umysłach Polaków, zacieś
niać internacjonalistyczną 
więź Polski z innymi kra
jami socjalistycznymi.

Niech żyje okryta chwa
łą leninowska Komunisty
czna Partia Związku Ra
dzieckiego!

Niech żyje ojczyzna Wiel 
kiego Lenina Związek 
Radziecki!

Niech żyje i zwycięża 
wielkie dzieło Lenina — 
sprawa socjalizmu!

Niech żyje internacjona
lizm proletariacki!

SPORT SPORT SPORT SPORT

Turystyka kolarska* HSM
Usportowiona spółdzielnia

GDAŃSK
„Piotr Dunin”, „Pik Dąbek”, 

„Oświęcim”, „Gorlice”, „Dc- 
chistan II”, „Orłowo”, „Sando 
mierz”, „Ojców”, „Syrenka”, 
„Orla”, „Metalowiec”, „Gliwi
ce II”, „Monte Cassino”, 
„Słupsk”, „Józef Conrad”, „Ne 
reida”, „Ustka” — poi., „Ma
rika”, „Ilse Feldtman”, „Han 
grid”, „Anke Pahl”, „Neuen
feld”, „Gloria”, „Leevort”, 
„Jakub Becker”, „Wilhelmine 
Oltman”, „Alster”, „Hella”, 
„Edina”, „Neckar”, „Ägäis”, 
„Adele J.” — NRF, „Jalavit- 
ram” — hind., „Cleopatra” — 
ZRA, „Angeliki” — cypr, 
„Grölen” i „Martin Sief” — 
duń., „Deoduce” — holend., 
„Wolhowges” — radz.

Po węgiel: „Ziemia Bydgos
ka” — pol., „Aragon” — 
norw.

GDYNIA
„Huta Łabędy”, „Gen. Wal

ler”, „Legnica”, „Narwik”, 
..Auriga”, „Hugo Kołłątaj”, 
„Czacki”, „Zakopane”, „Bro
niewski”, „Oliwa”, „Krasicki”, 
„Skrzat”, „Dęblin” — poi., 
„Angelic Power”, „Baltic 
„Swift”, „Baltic Arrow”, „Bal 
tic Jet” — bryt., „Songjang” 
— chiń., „Alisios” — peruw., 
„Semira” i „Anemone” — 
grec., „Delta Dunari” — rum., 
„HodUr” — NRF, „Sasza Ko
walew” — radz.

Po węgiel: „Bałtijskij 14”,
„Bałtijskij 47”, „Bałtijskij 50”, 
„Wolkołomsk” — radz., „Hes- 
teria” i „Narvi” — fió., „Bar 
bara Breuer” — NRF.

(czes.)

Od szeregu już lat wzrasta 
zainteresowanie spółdzielczo
ści mieszkaniowej kulturą fi
zyczną. Wprawdzie nie we 
wszystkich spółdzielniach ist
nieją odpowiednie warunki 
do propagowania wśród mie
szkańców sportu, są jednak 
takie, które dysponują właś
ciwymi warunkami i co waż 
niejsze, potrafią je ■wykorzy
stać.

Wspominając o kulturze fi
zycznej w spółdzielczości mie 
szkaniowej na naszym terenie 
przywykło się przede wszyst
kim wysuwać na pierwszy 
plan „Przymorze”. Istnieje 
jednak inna spółdzielnia, kto 
ra choć dysponowała do tej 
pory budownictwem nie na
zbyt skomasowanym, jednak 
potrafiła przełamać trudności 
i zadbać o rozwój kultury fi
zycznej wśród swych miesz
kańców, szczególnie zaś w 
Sopocie. Mam na myśli NA
UCZYCIELSKĄ SPÓŁDZIEL
NIĘ MIESZKANIOWĄ.

Otóż przy tej spółdzielni 
powstała sekcja turystyczno- 
kolarska, zlokalizowana przy 
osiedlu w Kamiennym Poto
ku. Sekcja przyjęła nazwę 
„HURAGAN” (nie mylić z 
działającym w Sopocie o 
identycznej nazwie ogniskiem 
TKKF). Sekcja otoczona zo
stała opieką przez NSM, któ
ra zakupiła cenny sprzęt o- 
raz zapoczątkowała udziela
nie pomocy przy projektowa
nej budowie w czynie spo
łecznym kolarskiego toru 
przeszkód. Zresztą w _ NSM 
działalności sportowej nie ogra 
nicza się wyłącznie do kolar
stwa, lecz propaguje się tam 
inne formy czynnego wypo
czynku mieszkańców, m. in. 
lucznictwo.

Sekcja turystyczno-kolarslca 
rozwija się doskonale od kil 
ku już lat. Zgłoszona do 
OZKol bierze udział w licz
nych imprezach, sama zresz
tą też organizując ich sporo 
(m. in. od 3 lat organizuje 
wyścig kolarski ulicami So
potu o puchar NSM, który w 
tym roku odbędzie się 17 ma
ja). W sekcji zgromadzonych 
jest 25 zapalonych turystów, 
biorących udział w turystycz
nych imprezach. O dobrej 
pracy sekcji świadczy zdoby
cie za rok 1969 pierwszego 
miejsca w klasyfikacji tury
stycznej okręgu i pucharu 
OZKol.

Współpraca sekcji z OZKol 
jest od lat wzorowa i prze
jawia się m. in. we wspólnej 
organizacji wielu imprez, m. 
in. w br. III Ogólnopolskiego 
Zlotu Kolarskiego „Poznaj 
piękno Pojezierza Kaszubskie 
go”, który odbędzie się w 
dniach 6—7 czerwca w Kartu
zach.

Dzięki troskliwej opiece za
rządu NSM, przede wszystkim 
zaś prezesa K. Kochańskiego 
i wiceprezesa M. Fąferka, sek 
cja dysponuje nie tylko sprzę 
tern, ale korzysta ze świetli
cy, pięknie udekorowanej zdo 
bytymi w ciągu minionych 
lat trofeami w postaci pucha
rów, proporczyków i dyplo

mów. Ponadto sekcją opleku 
je się inż. Wojciech Wołczyn 
ski, pełniący równocześnie 
funkcję wiceprezesa do spraw 
turystycznych OZKol.

Tak więc okazuje się, że 
przy stworzeniu odpowied
nich warunków, kultura fi
zyczna ma również duże mo
żliwości rozwoju w spółdziel
czych osiedlach mieszkanio*
'ncb- W>
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Zawody pływackie
rybaków i stoczniowców

Na gdyńskim basenie odbyły 
się ostatnio zawody pływackie
0 puchar przew. Rady Zakła
dowej Stoczni im. Komuny 
Paryskiej. W zawodach uczest 
niczyly reprezentacje stoczni
1 „Dalmoru”. W punktacji o- 
gólnej zwyciężył „Dalmor” — 
82 pkt., wyprzedzając stocznię 
— 77 pkt.

A oto wyniki poszczególnych 
konkurencji: KOBIETY — 50
m st. klas. 1) H. Żukowska 
(D) 45,0, 2) K. Troka (D)
51,2, 50 m st. dow. t) E. Gaw
lik (St.) 34,8, 2) R. Dondals-
lta (St.) 37,0, 50 m st. grzb.
1) K. Turska (D) 41,1, 2) H. 
Kulaszetvska (St.) 42,1, sztafe
ta 3X50 m st. zm. 1) Stocznia 
2:08,4, 2) „Dalmor” 2:13,3;
MĘZCZYZNI — 50 m st. dow.
1) B. Szapiński (D) 31,9, 2)
A. Ambroziak (D) 33,8, 50 m 
st. klas. 1) J. Kwias (St.) 39,2*
2) P. Ledomańczyk (D) 49,1*
50 m st. grzb. 1) B. Ernist 
(St.) 37,9, 2) Ł. Czarnecki (D) 
38,6, sztafeta 4X50 m st. zm. 
1) „Dalmor” 2:28,2, 2) Stocz
nia 2:39,4. (St)

------0 _ i

Spartakiada AMG
Na stadionie AZS przy ul. 

Reja odbyła się uczelniana 
spartakiada AMG w sportach 
obronnych. Na program spar
takiady złożyły się: sztafeto
wy wielobój sprawnościowy o- 
raz letni trójbój obronny.

A oto klasyfikacja indywidu 
alna spartakiady: KOBIETY — 
1) M. Kazimierska (HI lek.) 
70 pkt., 2) M. Orlikowska (I 
lek.) 65 pkt., 3) W. Mroczkie- 
wicz (II lek.) 64 pkt., 4) T. 
Lasek (I lek.) 60 pkt., 5) A. 
Bielawska (II lek.) 59 pkt., 6) 
E. Łuszczyńska (III lek.) 57 
pkt.; MĘŻCZYŹNI — 1) J.
Pienczk (I lek.) 56 pkt., 2) 
I. Lubiński (IV lek.) 53 pkt., 3) 
M. Chwiałkowski (II lek.) 46 
pkt., 4) W. Flakiewicz (II 
Farm.) 4G pkt., 5) P. Cichow- 
ski (III lek.) 42 pkt., 6) W. 
Kowalski (I lek.) 41 pkt. Zes
połowo zwyciężyły drużyny HI 
roku Lek. (tak kobiety, jak 
i mężczyźni). (st)

MATRYMONIALNE
ROZWIEDZIONA, material
nie niezależna, mieszkanie 
komfortowe, pozna kultura! 
nego, odpowiedniego pa
na — wiek 42—59. Cel ma
trymonialny. Poważne fo- 
tooferty Biuro Ogłoszeń 
Gdańsk pod MG-7000.

MOTORYZACYJNE
*,MOSKWICZA 401” pilnie 
sprzedam. Sopot, 23 Mar
ca 77, tel. 51-09-83. P-273

SAMOCHÓD osobowy, mo
że być po wypadku ku
pię. Nowak, Nowy Staw, 
Słowackiego 8. PG-207
„URSUS 45” z pługiem, 
„Zetor 25 A” i „Moskwi
cza 407” sprzedam. Stefan 
Wojtacki, Mirany, pow. 
sztumski. P-2C8
„SKODĘ Octavię” Super, z 
nowym silnikiem sprze
dam. Tel. 21-00-02, Gdynia, 
Żeromskiego 4 m. 3. S-1398

Dnia 19. 4. 1010 r. zmarł w wieku 68 lat
najukochańszy mąż, ojciec, teść i dziadek

i-1 P-
FRANCISZEK MIŁOSIERNY

Msza żałobna odbędzie się w dniu 22. 4. 1970 r. 
o godz. 7.00 z kaplicy Matki Boskiej Różańcowej 
w Oliwie. Pogrzeb odbędzie się w tym samym 
dniu o godz. 15.00 z kaplicy cmentarnej w Oliwie. 

O Czym zawiadamiają pogrążeni w smutku
7298-0 żona, syn, synowa, wnuki i rodzina

Dnia 18. 4. 1970 r. po długoletniej chorobie zmarł 
W wieku 41 lat nieodżałowanej pamięci kolega

ALEKSANDER NAPORA
były artysta baletu Opery Bałtyckiej

W Zmarłym tracimy utalentowanego artystę i 
cenionego kolegę. Pogrzeb odbędzie się 22. *. 1070 r. 
o godz. 13.00 z kaplicy na cmentarzu Centralnym 
Srebrzysko.

Wyrazy głębokiego współczucia rodzinie Zmarłe
go składają , Koh> SPATiF . ZASP

przy Operze Bałtyckiej w Gdańsku 
7337-G ----------- -------------

Dnia 19 kwietnia 1970 roku zmarł
WŁADYSŁAW NIEDŻWIEDZKl 

major WP w stanie spoczynku, uczestnik II woj
ny światowej, organizator i pierwszy prezes 
Związku Inwalidów Wojennych w m. Gdańsku, 
odznaczony Krzyżem Virtuti Militari, Krzyżem 
Walecznych, Krzyżem Niepodległości z Mieczami 

1 wieloma medalami.
Pogrzeb mojego najdroższego męża, serdecznego 

Drzvlaciela odbędzie się we środę dnia 22 kwiet
nia br. o godz. 15.00 na cmentarzu Centralnym 
Srebrzysko we Wrzeszczu.

Pogrążona w głębokiej żałobie
żona z rodziną 

nieobecności córki i syna
7271-CI

Pióra strusie 
rajery

pilnie kupi
PAŃSTWOWA OPERA i 

FILHARMONIA 
BAŁTYCKA, 

Gd.-Wrzeszcz, al. Zwy
cięstwa 15, tel: 41-06-69.

K-24V1

NIERUCHOMOŚCI
DOMEK jednorodzinny, nic* 
wykończony oraz plac bu
dowlany przy Chylońskiej 
282 sprzedam. Gdynia, Si-
beliusa 40.____  S-1427
LOKAL handlowy i trzy 
pokoje z kuchnią, stan su
rowy, w atrakcyjnej miej
scowości nadmorskiej od
stąpię. Oferty Biuro Ogło
szeń Gdańsk pod G-7002.

PRACA

DOCHODZĄCA pomoc do
mowa w średnim wieku 
potrzebna. Gdynia, Włady-
sława IV 17/17.______ S-1574
POMOC do rocznego dzie
cka, dochodząca potrzeb
na. Warunki dobre. — 
Gdańsk-Oliwa, Puchatka 10.

G-7001
KOBIETA i mężczyzna 
(mogą być renciści) do o- 
grodnictwa potrzebni. Wła
dysław Tyczewski, Gdy
nia - Leszczynki, Czerwo
nych Kosynierów 186.

Dnia 20. IV 1970 r. 
zmarł po długich i cięż
kich cierpieniach prze
żywszy lat 73

ś. t P.
FELIKS BIELECKI

Wyprowadzenie drogich 
nam zwłok nastąpi 22 
kwietnia 1970 r. o godz. 
16.30 z kościoła parafial
nego Sw. Ignacego w 
Gdańsku-Oruni.

O czym powiadamia po 
grążona w głębokim smut 
ku
7386-G RODZINA

PASTYLON
— to nowy środek powłokowy zabezpieczający powierzch

nie betonów, wypraw cementowych i gipsowych w bu
downictwie przed działaniem czynników atmosferycz
nych i agresywnym działaniem gleby.
Pastylonem można powlekać:

• ELEWACJE
O FUNDAMENTY 
Q OGRODZENIA
• GARAŻE, BALKONY i TARASY
• ŁAŹNIE i BASENY

oraz wiejskie pomieszczenia gospodarcze jak:
• OBORY
• STAJNIE
• KURNIKI

Powierzchnie zabezpieczone Pastylonem są 
gładkie, z połyskiem, wykazują większą odporność 
na mróz oraz poprawiają warunki sanitarne.
Cena za 1 opakowanie 2,5 kg zł 72,—
Do nabycia: Sklep nr 57 „Farbolak”, Gdynia, ul. Świętojańska 66 

Sklep MHD nr 101 — Gdańsk-Oliwa, ul. Szczecińska 23 
„Społem” sklep nr 2 — Wejherowo, ul. Sobieskiego 262 

Producent: Centrala Wytwórczo-Usługowa „Libella” W-wa, ul.
Filtrowa 63, telefon 28-54-81 do 3.

K-2368

NAUKA

PRZYJMUJEMY z? pisy rxa 
kursy przygotowawcze do 
egzaminów na mistrza i 
czeladnika w zawodach: 
ślusarz, murarz, stolarz, 
spawacz, kroju i szycia 
oraz inne. ZDZ Wrzeszcz, 
Kiszewskiego 12, telefon 
41-03-62, Wejherowo. Szko
ła nr 4 soboty od 16, nie
dziele od 9, Puck Cech 
Rzemiosł. Lębork — Za
sadnicza Szkoła Zawodo
wa, Warszawska 17. K-2350

PRZYJMĘ wspólnika do 
budującej się kawiarni w 
Gdańsku. Poważne oferty 
kierować Biuro Ogłoszeń 
Gdańsk pod G-6581._______
POGOTOWIE telewizyjne, 
tel. 21-82-26, Marwiński.

S-1164

ZGUBY

ZGUBIONO dyplom ryba 
cki na nazwisko Roman 
Sypiański, Krynica Mor
ska, ul. Gdańska 203.

E-2523

R Ó * N E
USŁUGI radiotelewizyjne, 
tel. 31-84-36, Sitarek. S-6106

POGOTOWIE telewizyjne, 
tel. 51-37-45, Jankowski.

G-6145
POGOTOWIE telewizyjne. 
Ryszka, tel. 22-13-47. S-1J57

SPRZEDA*
WÓZEK uniwersalny sprze
dam. Tel. 22-13-11, po godz. 
16. G-7003

LEKARSKIE

DR KRAJEWSKI Stani
sław, skórne, weneryczne, 
Wrzeszcz, Marchlewskiego 
13, obok dworca, telefon 
41-06-97. G-7331

DR Z. KRAJEWSKI, skór
ne, weneryczne, Wrzeszcz 
Grunwaldzka 24, telefon 
41-06-47. G-6019

POKÖJ, kuchnia, własność 
hipoteczna, sprzedam. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń — 
Gdańsk pod G-7010.

PŁOCK: M-3 kwaterunko
we, zamienię na mieszka
nie w trójmieście. Cymer* 
Płock, Pszczela 2-136.

PG-270

PRZETARGI I LICYTACJE

LOKALE

ZAMIENIĘ spółdzielcze 3 
pokoje (50 m kw.) w 
Brzeźnie, na równorzędne 
lub 2-pokojowe trasa Oli
wa — Gdynia. Oferty Biu
ro Ogłoszeń Gdynia pod 
S-1575.
ZAMIENIĘ kawalerkę z 
małą kuchenką, w cen
trum Gdyni na podobne 
w Wejherowie. Oferty — 
Biuro Ogłoszeń Gdynia pod 
S-1425.
MIESZKANIE komfortowe 
3 pokoje, kuchnia, nowe 
budownictwo — Oliwa, za
mienię na podobne lub do- 
mek z ogródkiem, możli 
wość hodowli, okolice trój 
miasta. Oferty Biuro O- 
głoszeń Gdańsk pod G- 
-7005.

Zakład Energetyczny Gdańsk, ul. Marynarki Polskiej
130 ogłasza przetarg nieograniczony na wykonanie ro
bót remontowych w budynkach położonych w Gdań
sku. ul. Na Piaskach 4/6 i 6/8 w r. 1970. Podkładki 
obejmujące zakres robót do pobrania w ZE, pokój 
nr 302. W przetargu mogą wziąć udział przedsiębior
stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne. Termin 
składania ofert do 28. 4. 70 r. Otwarcie ofert na
stąpi w dniu 29. 4. 1970 r. o godz. 11.00. Dyrekcja 
zakładu zastrzega sobie prawo wyboru oferenta lub 
unieważnienia przetargu bez podania przyczyny.

K-2395

Robotnicza Wytwórnia Urządzeń Elektrotechnicznych 
im. Juliana Marchlewskiego Spółdzielnia Pracy 
Gdańsk-Oliwa, ul. Pomorska 17/18 tel. 52-17-14 ogłasza 
przetarg nieograniczony na dostawę w 1970 r.
1) Dławiki stal. M 27X1,5 szt. 120 000
2) Klosze do lamp typu „SB” n 2 700
3) Czasze do lamp typu „SB” i t.SC” « 2 800
4) Korpus plafoniery Pn-3 n 780
5) Czasze do- opraw typu „Słońce”

wyoblewane z blachy grub. 1 mm n "
Do wykonania wymienionych detali zleceniodawca do
starczy surowiec. Dokumentacja techniczna i wzory 
znajdują się w biurze sp-nl. Oferty w zalakowanych 
kopertach należy składać w sekretariacie do dnia 
30. IV 1970 r. do godz. 9.00. Komisyjne otwarcie ofert 
nastąpi w dniu 30. IV 1970 r. godz. 10.00. Do prze
targu zapraszamy przedsiębiorstwa państwowe, spół
dzielcze i prywatne. Sp-nia zastrzega sobie prawo 
dowolnego wyboru oferenta oraz zmianę podanych 
w przetargu ilości.  K~2370

Dzielnicowy Zarząd Budynków Mieszkalnych Gdańslc-
-Wrzeszcz Północ, ul. Wyspiańskiego nr 2 ogłasza 
przetarg nieograniczony na wykonanie w latach 19>u 
_ 1975 po 200 szt. rocznie numerów oświetlenio
wych milicyjnych budynków. W przetargu mogą 
wziąć udział przedsiębiorstwa państwowe, spółdzielcze 
oraz prywatne. Wzory lamp do wglądu w dziale eko
nomicznym. Oferty należy składać w zalakowanych 
kopertach w terminie do dnia 12 maja 1970 r. Otwar
cie ofert nastapi w dniu 16 maja 1970 r. o godz. 10.00. 
DZBM Wrzeszcz - Północ zastrzega sobie prawo wy
boru oferenta lub unieważnienie przetargu bez 
dania przyczyn.______________________ K~2231

PRACOWNICY POSZUKIWANI
Czterech kierowców na wózki transportowe-spalinowe 
do rozwózki opału na terenie trójmiasta zatrudni na
tychmiast Okręgowe Przedsiębiorstwo Handlu Opa
łem i Materiałami Budowlanymi w Gd.-Ohwie, al. 
Grunwaldzka 491, telefon 52-00-01. K-2412

Komenda Wojewódzka Milicji Obywatelskiej, Wydział 
Transportu w Gdańsku przyjmie zaraz: 4 monterów 
samochodowych, pracownika umysłowego (technika 
samochodowego). Reflektujemy tylko na pracowników 
o wysokich kwalifikacjach zawodowych. Bliższych in
formacji odnośnie pracy i płacy udzieli kierownik 
Stacji Obsługi KWMO w Gdańsku, ul. Kurkowa nr 8a 
w godzinach od 8.00—16.00. K-2332
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BYŁ ROK 1921. WIELKA FALA REWOLUCYJ
NA, KTÓRA PRZETOCZYŁA SIĘ PRZEZ EURO
PĘ W LATACH 1918 — 1919, WYRAŹNIE COF
NĘŁA SIĘ. W GŁÓWNYCH PAŃSTWACH KA
PITALISTYCZNYCH CORAZ WIDOCZNIEJ ZA
ZNACZAŁY SIĘ ZJAWISKA PEWNEJ STABILI
ZACJI. JEDNAKŻE W PARTIACH KOMUNI
STYCZNYCH I W KIEROWNICTWIE MIĘDZY
NARODÓWKI KOMUNISTYCZNEJ, WCIĄŻ JE
SZCZE WIERZONO W MOŻLIWOŚĆ NOWEGO 
WZNIESIENIA REWOLUCYJNEGO

w;’ŚRÓD komunistów 
polskich, analogicz
nie jak w całym 

międzynarodowym ruchu 
komunistycznym, żywe by
ły jeszcze rachuby na z wy 
cięstwo rewolucji między
narodowej. Przeceniano 
także rewolucyjne nastro
je na ziemiach polskich i 
stopień dojrzałości ruchu 
komunistycznego. Wyklu
czano możliwość peł
nej stabilizacji gospodar
ki kapitalistycznej w Pol
sce. Na stanowisko takie 
wywierały swój niewątoLi- 
Wy wpływ liczne w tym 
czasie strajki. W tym to 
bowiem roku 720 strajków 
ogarnęło 473 tysiące robot
ników.

Na rozwój ideowy pol- 
skiej partii poważny 
wpływ wywarł obradujący 
W Moskwie w dniach od 
22 czerwca do 12 lipca 
1921 r. III Kongres Mię
dzynarodówki Komunistycz 
nej, w którym po raz 
pierwszy uczestniczyła li
czna, bo 20-osobowa, dele
gacja polskiej partii, przy
była z kraju.

Podczas kongresu dele
gacja polska miała moż
ność bezpośredniego ze
tknięcia się z Leninem, 
szczególne zaś znaczenie 
miało dla niej osobiste 
spotkanie z Leninem na 
specjalnym posiedzeniu kil 
ku delegacji — niemiec
kiej. polskiej, węgierskiej, 
włoskiej i czechosłowac
kiej — jakie odbyło się w 
przeddzień zamknięcia ob
rad III Kongresu, tj. 11. 
VII 1921. Nie było w tym 
spotkaniu nic oficjalnego. 
Z serdeczną troską i zain
teresowaniem pytał Lenin 
swoich gości o warunki ich 
pracy, zwłaszcza w par
tiach nielegalnych, do któ
rych należała i polska par
tia. Wybitna osobowość 
Lenina, jego słowa nawo
łujące do roizwagi i ostroż
ności — zwłaszcza w okre 
sie przejściowego odpły
wu fali rewolucyjnej, do 
umiejętnego dostosowania 
haseł i metod walki do 
poziomu mas — wywarły 
niezatarte wrażenie na pol
skich uczestnikach, wśród 
których znaleźli się wów
czas Adolf Warski, Hen
ryk Wałecki, Henryk 
Lauer, Karol Rydygier i 
[Wacław Kwiatkowski.

ZAGADNIENIA, poru
szone w swoim prze 
mówieniu z 11 lipca, 

a stanowiące rozwinięcie 
Wytycznych III Kongresu 
Międzynarodówki, rozwi
nął Lenin raz jeszcze w 
oddzielnym liście z 19 paź
dziernika 1921 r., skiero
wanym do komunistów poi 
skich. Była to jedna z 
ostatnich, publicznych wy
powiedzi Lenina na tema
ty polskie, którym w cią
gu całego swojego życia 
poświęcał tyle uwagi i 
serca. Na list ten powo
ływali się kierownicy par
tii m. in. A. Warski, M. 
Koszutska, H. Lauer pod
kreślając jego pomoc, ale 
dopiero w roku 1962 list 
został po raz pierwszy o- 
publikowany w języku 
polskim.

Kosmiczna encyklopedia
W Związku Radzieckim przy 

gotowano nowe wydanie ency
klopedii pt:. „Kosmonautyka”. 
Poprzednie wydanie wyszło 2 
lata temu.

Jak donosi „Prawda” obec
na encyklopedia zawiera całą 
podstawową wiedzę osiągniętą 
w ciągu tych 2 lat w dziedzi
nie ujarzmienia Kosmosu w 
Związku Radzieckim i za gra
nicą. Encyklopedia porusza za 
gadnienia kosmonautyki, lata
jących aparatów kosmicznych, 
silników rakietowych, paliwa, 
kierowania ruchem i nawiga
cji kosmicznej, dynamiki lotu 
kosmicznego, łączności* medy- 
#yny i biologii.

Lenin ustosunkował się 
do wydarzeń rewolucyj
nych w Polsce w powią
zaniu z ogólnoeuropejską 
sytuacją polityczną. I choć 
— jak wspomnieliśmy — 
III Kongres sygnalizował 
spadek fali rewolucyjnej, 
myśl o sukcesie rewolucji 
w Niemczech, które po
siadały doskonale zorga
nizowaną, silną klasę ro
botniczą — jak i w in
nych państwach Europy 
środkowej — stale się od
radzała. Polska w tych ra
chubach stanowiła poważ
ną pozycję. Sukces sił re
wolucyjnych w Polsce 
mógł stać się pomostem 
łączącym Rosję z oczeki
waną rewolucją proleta
riacką w Niemczech. W liś 
cie swym Lenin kreślił 
perspektywę rozwoju sytu
acji w Polsce, przewi
dując krach finansowy, co 
potwierdził rok 1923, wysu 
wając nadzieję na stop
niowy zanik wielkomocar
stwowych iluzji wśród 
mas.

Podkreślając, że na ko
munistach polskich „ciąży 
odpowiedzialność wobec 
całego świata”, Lenin prze 
strzegał, aby nie poddali 
się prowokacji i nie do
puścili do przedwczesnego 
wybuchu powstania. Re
wolucja w Polsce — zda
niem Lenina — powinna 
za wszelką cenę dojrzeć 
całkowicie. Jak wielką 
Lenin przywiązywał rolę 
do miejsca polskiej partii 
w całokształcie walk, mó
wią jego słowa: „Za wszel 
ką cenę WYPIASTOWAĆ 
rewolucję, aż owoc w peł
ni dojrzeje. Zwycięstwo 
władzy Rad od wewnątrz 
w Polsce — to olbrzymie 
zwycięstwo w SKALI MIĘ 
DZYNARODQWEJ”.

MYŚL Lenina sprowa
dzała się do zagad
nienia najistotniej

szego: mądrze kierując
siłami rewolucyjnymi na 
polskim gruncie, najlepiej 
wypełniać swój interna
cjonalisty ozny obowiązek w 
walce międzynarodowego 
proletariatu. Uświadomie

nie sobie tej kapitalnej 
prawdy było wykładnikiem 
dojrzałości ideologicznej 
partii komunistycznej, eta
pem jej przejścia na pozy
cje leninowskie. List Le
nina z października 1921 r., 
jego zdecydowana wypo
wiedź, wskazująca na nie
bezpieczeństwo awangardy- 
stycznego występowania i 
na konieczność długotrwa
łej pracy przygotowawczej 
wśród robotników i chło
pów oznaczała równocześ
nie poparcie stanowiska 
grupy kierowniczej KC 
KPRP reprezentowanej 
przez M. Koszutską, A. 
Warskiego, E. Próchniaka,

üareszcie wiosna
również na gdańskich polach

H. Wałeckiego, H. Lauera.
W oparciu o nauki i 

wskazania Lenina, przy 
jego osobistej pomocy, 
grupa ta potrafiła wypra
cować rewolucyjny pro
gram przeobrażeń społecz
no - ustrojowych, łącząc 
go z patriotyzmem w poj
mowaniu interesów naro
dowych, nie zapominając 
ani na chwilę o interna- 
cjonalistycznych obowiąz
kach polskiego proletaria
tu. Program ten znalazł 
swoje odbicie w uchwa
łach II Zjazdu Komuni
stycznej Partii Robotniczej 
Polski w 1923 roku.

Maria MEGL1CKA

Tak się składa, że już drugi rok z rzędu 
aura przynosi niepożądane niespodzianki rolnikom. 
Rok temu zimą śniegu było za mało i wymarzła 
część ozimin, którym potem dołożyła swoje letnia 
susza. W tym roku wszyscy wiemy, jak to było ze 
śniegiem. Opóźnienie się wiosny spowodowało no
we niebezpieczeństwo dla roślin uprawnych.

Ale o to, jakie niebezpieczeństwo, pytamy kie
rownika Wydziału Rolnictwa Prezydium WRN w 
Gdańsku mgr inż. Tadeusza MĄKOWSKIEGO.

J! Lenin w plastyce radzieckiej“
Dziś zamieszczamy kolejne zdjęcie jednej z 

prac plastyków radzieckich. Przypominamy, że za
daniem uczestników konkursu jest rozpoznanie 
autora i tytułu reprodukowanej pracy. Wypełniony 
kupon konkursowy należy wysłać pod adres 
Muzeum Pomorskiego w Gdańsku, ul. Toruńska 1, 
Dział Naukowo-Oświatowy.

Przy okazji informujemy, że z twórczością ma
larzy, rzeźbiarzy i grafików radzieckich można, się 
zapoznać w gablotach Muzeum Pomorskiego przy 
ul. Okopowej w Gdańsku.

KOPOM KONKDRSOWY
Nazwisko twórcy 

Tytuł dzieła -■■■

Imię I nazwisko składającego kupon

Adres

— Jeszcze kilka dni te
mu prawie trzecia część 
powierzchni pól w takich 
powiatach, jak: kartuski, 
wejherowski, kościerski, 
lęborski, pucki i staro
gardzki, była pokryta śnie 
giem. Słoneczna pogoda w 
ub. czwartek, a następnie 
ciepły deszcz poprawił zna 
cznie sytuację, ale nadal 
na niektórych terenach 
nie można było przystąpić 
do pełnych prac wiosen
nych w rolnictwie. Długie 
utrzymywanie się śniegu 
niekorzystnie wpłynęło na 
przetrwanie żyta, uprawia 
nego głównie w rejonach 
wyżynnych. Szacujemy, że 
około 50 proc. żyta pora
ziła pleśń śniegowa. Prze
widujemy, że łączne stra
ty z tego tytułu, a także 
na skutek wyprzenia i wy- 
marznięcia, wyniosą ok. 
17—20 proc. Najbardziej 
ucierpiało żyto zasiane na 
poplon ozimy.

— Gdzie pleśń śniegowa a- 
takuje najbardziej?

— Przede wszystkim w 
powiecie lęborskim, gdzie 
straty szacuje się na ok. 
30 proc. powierzchni zasie
wów żyta. Oprócz tego w 
wejherowskim, kartuskim i 
sztumskim — około 20 pro
cent strat.

— A jak przetrwały pszeni
ca i rzepak?

— Znacznie lepiej niż 
żyto. Tzw. wypady na 
tych plantacjach wynoszą 
1—2 proc. i nie są większe 
niż w innych latach.

— Poła, na których „wy
padło” żyto, nie będą chyba 
stracone dla tegorocznych u- 
praw?...

— Oczywiście, że nie. 
Zależy nam na tym, aby 
nie. dopuścić do zmniej
szenia powierzchni i plo
nów zbóż. Zadaniem służ
by rolnej oraz rolników 
jest teraz szybki przegląd 
ozimin i podjęcie decyzji, 
które z plantacji kwali
fikują się do całkowitych 
przesiewów, a które wy
starczy tylko podsiać in
nymi nasionami. Wszyst
kie żyta mocno przerze
dzone podsiewaó należy 
jęczmieniem albo owsem 
na pasze. Na polach ozi
min zakwalifikowanych 
do likwidacji zasieje się,

zależnie od jakości gleb, 
owies lub jęczmień jary 
na ziarno. Mocno znisz
czone uprawy żyta, zasto
sowanego jako poplon o- 
zimy, będą zagęszczane 
podsiewem traw oraz roś
lin motylkowych. W miej
scach, w których poplony 
w ogóle wypadły, zasiać 
trzeba inne rośliny pastew 
ne, np. kukurydzę, bru
kiew, albo też można bę
dzie zasadzić ziemniaki.

— Czy wobec tych niespo
dzianek wystarczy materiału 
siewnego?

Na planową wymianę, 
którą w woj. gdańskim 
już zakończyliśmy, mate
riału było pod dostatkiem. 
Poza tym GS dysponowa
ły zbożem na tzw. wolne 
zasiewy dla rolników, któ 
rzy z różnych przyczyn 
nie mieli własnego mate
riału reprodukcyjnego. Na 
tomiast na pokrycie zimo- 
wo-wiosennych „wypa
dów” ozimin, zaliczonych 
do klęsk żywiołowych, 
przejęliśmy z PZZ 1500 
ton owsa, jęczmienia i 
pszenicy jarej, które sprze 
dawać się będzie po obni
żonych cenach w gmin
nych spółdzielniach. Jest 
to zapas dwukrotnie wiek 
szy niż w innych latach. 
Materiał siewny roślin pa
stewnych mamy w peł
nym asortymencie, poza 
nasionami seradeli, któ
rych częściowo brck.

— Jesienią było sporo obaw 
co do dobrego przechowania 
ziemniaków w kopcach...

— Można stwierdzić, że 
na szczęście ziemniaki 
przetrwały na ogół do
brze. Wpływ na - to mia
ło m. in. staranne za
bezpieczenie. Przypadki 
gnicia w kopcaćh są ra
czej nieliczne. Przy oka
zji warto przypomnieć, by 
rolnicy, mający zapasy 
ziemniaków - sadzeniaków 
nie używali ich na paszę 
dla inwentarza, a prze
znaczali na reprodukcję 
dla siebie i dla innych — 
za pośrednictwem placó
wek Centrali Nasiennej, 
z którą zawarli umowy 
na dostawy wiosenne.

— Jak przedstawia się za
opatrzenie w nawozy mine
ralne?

„Wilki w nocy“
Tadeusza Rittnera

w Teatrze „Wybrzeże
Jßdno z galicyjskich 

miast, lata „błogosławio 
nego” spokoju i porząd 
ku w c. i k. monarchii 
austriacko - węgierskiej. 
I proces w tym mieście 
przed sądem przysięg
łych o morderstwo. A 
na tle procesu sądowe
go — odbywa się w do 
mu prokuratora — wi
wisekcja ludzi, stosun
ków, czasów...

ffl ITTNER — jak widać 
*■*' — „Wilki w nocy” jas 
no osadził w czasie i prze
strzeni. Ale problem, któ
ry rozważa w komedii jest 
ponadczasowy i dziać się 
może wszędzie. Dlatego nie 
możemy mieć za złe reali 
zatorom przedstawienia, że 
przenieśli je strojami i za 
chowaniem się aktorów, 
zwłaszcza pań — w czasy 
nam współczesne, choć see 
nografia w tej licencji — 
moim zdaniem — poszła 
za daleko, wyposażając o- 
gród willi prokuratorskiej 
w roślinność niemal tro
pikalną.

Mniejsza zresztą o ten 
drobiazg, skoro miał on 
służyć za wskazówkę, że 
perypetie spowodowane eg 
zaltowanym listem oskar
żonego do żony prokurato-
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ra staną się jakby alego
rycznym kamieniem rzuco 
nym w zastany staw ta
kiego życia, które toczy się 
w samoizadowoleniiu z te
go wszystkiego co dzieje 
się w nas i dookoła nas. 
Symboliczne wycie owych 
„wilków w nocy” (jak choć 
by wojenna burza, która 
wstrząsnęła światem, gdy 
Rittner pisał tę komedię) 
choć bolesne, w konsekwen 
cji jest odżywcze, koniecz
ne.

IEZŁOMNY prokura- 
tor, w gruncie rzeczy 

jest tylko niewolnikiem 
form, dla których zdoby
wa się nawet na machia- 
velskie danie — kompromi 
tującego oskarżonego listu 
— do przeczytania jego ko 
chance, by nie sam., a ona 
go zniszczyła; niby oschły 
prezydent sądu zazdrości 
prokuratorowi żony i „a- 
rystokracji prawniczej”, ja 
ko że ten jest prawnikiem 
w którymś tam pokoleniu, 
a on doktorem praw do
piero w pierwszym; matka 
prokuratora — radczyni, 
chyba przez pożycie z po
przednim prokuratorskim 
wcieleniem wyzbyła się 
wszelkich ludzkich uczuć i 
myśli już tylko o wygo-;

dzie. To są w komedii 
owi strażnicy stabilizacji.

I druga strona barykady
— ludzie nie utartych ście
żek. Zdaje się, Rittner, sam 
wysoki urzędnik austriac
ki i wiedeński bywalec klu 
bów, teatrów i kawiarń, o 
ile znakomicie potrafił 
tworzyć sceniczne postacie 
swej sfery (tak to się wów
czas mawiało), o tyle o 
tych, którzy chcieli prze
budować świat niewiele 
wiedział. Zonę prokuratora
— Julię, jej rozterki, jej 
tęsknoty za jakimś ideałem, 
za czymś pięknym, za 
dzieckiem wreszcie — ro
zumie świetnie, postać two 
rzy też żywą, prawdziwą, 
natomiast Morwicz — za
bójca i idealista zarazem, 
to postać nie z tej ziemi, 
a Żaneta, to znów jakieś 
dziwne pomieszanie tkli
wej kochanki z kobietą z 
półświatka. Może i takie

postacie bywały, ale w każ 
dym razie nie wśród tych, 
które budziły owe symbo
liczne „wilki w nocy”...
I» RZEDSTAWIENIE w 
* Teatrze „Wybrzeże” 
reżyserował gościnnie Jan 
Maciejowski nadając mu 
— jak się rzekło — kształt 
współczesny. Konsekwencją 
tej koncepcji twórczej jest 
rozgrywanie scen w tempie 
szybkim, dialogiem zwar
tym, bez opisowości w roz 
mowach, przy stosowaniu 
maksymalnej oszczędności 
gestu i mimiki. Aktorzy 
swe postacie musieli de
monstrować przy pomocy 
wewnętrznych środków wy 
razu, co jest na pewno 
trudniejszą, ale i szlachet
niejszą umiejętnością ar
tystyczną.

Rolę prokuratora zagrał Lech 
Skolimowski, powracający ra 
naszą scenę po paroletniej 
przerwie. Wolałbym, gdyby 
swe machiavelsko-judaszowskie

Radczyni (Anna Chodakowska) w rozmowie z Julią 
(Jadwiga Polano wska), jrot. T. Link

kombinacje uprawiał widoczv 
niej o ułamek odcienia zmia
ny wyrazu twarzy lub oka 
Trochę więcej czułości dla z~ 
ny, irytacji po rozmowie ; 
prezydentem o spoikaniu v 
altance też by się przydało.

Jadwiga Polanowska bardzo 
mi się podobała jako Julia. 
Jej rozdrażnienie, niezadowo
lenie z samej siebie, apatia, a 
później nadmierne ożywienie 
— doskonale uzewnętrzniały 
stany psychiczne tej skompli 
kowanej osobowości kobiecej. 
Pięknie też zagrała ostatnią 
scenę — radości z zostawione 
go jej dziecka.

Dystyngowaną damą, pięk
nie jeszcze wyglądającą choć 
już przecież wspominającą ty] 
ko jak to było za czasów jej 
nieboszczyka męża była Anna 
Chodakowska; szczególnie cel 
nie rozegrała scenę uspokaja
nia syna po jego wybuchu w 
III akcie.

Jak sęp czekał na rozdźwięk 
małżeński u prokuratorstwa, pre 
zydent sądu Tadeusz Rosiński. 
Zawiść i zazdrość tego star
szego pana pokazał bardzo ds 
łikatnie, aoz wyraziście. Spe
cjalnością Jana Sieradziń- 
skiego zaczynają ostatnio by
wać postacie młodych ideali
stów, którzy nie bardzo wie
dzą czego chcą, mimo że wy 
daje im się, że zbawiają lutfz 
kość, albo przynajmniej tych 
których kochają, lub których 
zdaje im się, że kochają. Ta
kim też Morwiczem był Sie- 
radzińskl w tym przedstawie
niu.

Żaneta, zagrana przez Zo
fię Bujak, bardziej mi się po
dobała w I akcie niż w na
stępnych. Jej rozgrywka z 
prokuratorem była prowadzo
na po mistrzowsku.

Parę mecenasostwa — gości 
w willi prokuratora, zagrali
Zenon Burzyński i Zofia Mayr. 
Służącym Adolfem był Kazi
mierz Iwor.

Autorem scenografii, o któ
rej wspominam na wstępie,
■•est Marek Durczewski.

Marek DULĘBA

— Nawozów azotowych 
jest na ogół pod dostat
kiem. Natomiast notowa
liśmy już pewne braki na 
wozów potasowych i —> 
lokalnie — fosforowych* 
Łączy się to z nierytmicz- 
nymi dostawami z fabryk. 
Wystąpiliśmy już w tej 
sprawie do Ministerstwa 
Rolnictwa i do CRS.

— Sprawne zaopatrzenie roi 
nictwa zależy w dużym stop
niu od organizacji pracy GS..«j

— Tak, i warto by służ
ba gminnych spółdzielni
0 tym pamiętała. Obecnie 
trwa nasilony ruch w ma
gazynach spółdzielczych, 
skąd rolnicy odbierają 
nawozy, materiał siewny, 
paszę. Przed niektórymi 
punktami sprzedaży two
rzą się kolejki. Apelujemy 
w związku z tym do za
rządów GS, by przedłu
żyły czas pracy w maga
zynach. W wielu placów
kach jeden magazynier1 
nie jest zdolny obsłużyć 
szybko interesantów, któ
rym teraz szczególnie się 
śpieszy. Dlatego też konie
czne jest kierowanie do 
pomocy w magazynach doł 
datkowych pracowników.

— Wobec opóźnionej wiosny
1 konieczności pośpiechu w 
robotach potowych szczegól
ne znaczenie będzie miała 
bezawaryjna praca ciągników 
i maszyn.

— Sprzęt mechaniczny 
mamy w zasadzie przy
gotowany. W wiosennych 
pracach polowych nie bę
dzie mogło wziąć udziału 
tylko 56 ciągników produk-; 
cji czeskiej, których nia 
można było wyremontować 
z powodu braku części za-, 
miennych. Za mało jest 
także niektórych zapaso
wych części do aparatury 
ochrony roślin. Jednak 
MBM i kółka rolnicze mo
gą mimo to wykonać wię
cej usług niż te, na któ
re rolnicy złożyli już za
potrzebowanie. Bardzo waż 
ną sprawą jest przyśpie
szenie zawierania umów 
na wiosenne zabiegi me
chaniczne. Pozwoli to na 
lepsze zaplanowanie prac, 
a następnie na sprawniej
sze ich wykonanie.

— Możemy chyba już po
wiedzieć, że i w rolnictwie 
gdańskim tegoroczna opiesza
ła wiosna nareszcie się za
częła...

— Rolnicy gdańscy już 
od dłuższego czasu przei 
prowadzają włókowanie 
pól, wywożą obornik, na
wożą pogłównie oziminy, 
azotem i wysiewają na
wozy pod zboża jare. WJ 
niektórych rejonach trwał 
ją już od kilku dni siewy, 
zbóż. Pierwsze rozpoczęły, 
je PGR i rolnicy indywił 
dualni w powiatach żuł 
ławskich. W PGR Fisze- 
wo np. zboża jare zasiano 
już całkowicie. Aby przy-i 
spieszyć prace wiosenne, 
załogi niektórych PGR jak 
np. w Lichnówku, praco-i 
wały również w niedzielę* 
Siewy rozpoczęły już takł 
że PGR w rejonie Powił 
śla. Natomiast 10 gospoł 
darstw w pow. nowodworł 
skim ma trudności z prał 
cami wiosennymi z powo
du podtopienia pól. Do 
siewów przystępują też 
stopniowo niektóre gospoł 
darstwa w rejonach wy
żynnych, ale w powiatach1 
kartuskim i lęborskim z 
części pól nie zniknął je
szcze śnieg.

Rozmawiała:
Teresa CHUDEK

Grzejący dywan
W Paryżu oferuje się do 

nowoczesnego ogrzewania mie
szkań elektryczne dywany 
ciepli e, będące kombinacją 
pluszowej powłoki i urządzeń 
ogrzewających podłogę.

Dywan składa się z kilku 
warstw: dolnej — izolacyj
nej, następnie folii aluminio
wej, odbijającej promieniowa
nie cieolne. nokładu metalicz
nych elementów grzejnych* 
warstwy pianki gumowej i w 
końcu właściwego dywanu. Dy 
waa nodłączony jest do zaopa- 
rujacego gniazda wtykowego 
'a pomoce oodłącznika i licz
nika. Temperatura nie może 
nigdy przekroczyć 28 st.
W 10 minut po włączeniu ma 
już panować w pokoju przy
jemne ciepło.
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Tu fołograficzny
„Konkurs wspomnień“

1 lłpca 1945 r. „Dziennik Bal 
tycki” relacjonuje przebieg te
nisowego turnieju Wybrzeża, 
zorganizowanego w ramach 
obchodów Święta Morza. Jak 
się dowiadujemy z relacji —

— „Pierwszy turniej poi 
ski, w pierwszych mie
siącach po rozgromieniu

ił*

WI

Z góry przesądzony. Wynik 
6:1, 2:6, 6:3 na korzyść 
Jędrzejowskiej i Kornelu- 
ka odzwierciedla przebieg 
gry i jest dla pary kra
kowskiej sukcesem. W grze 
pojedynczej pań, Jędrze
jowska wygrywając 6:0,

r ; m-

w *Ę'

Aby poprawić miejską komunikacją

Niemców, mógł dojść do 6:1 z Szerancówną dowio- 
skutku tylko dzięki wysil- dla, że jeszcze długo u- 
kom dwóch ludzi, prezesa trzyma w swym ręku 
klubu „Odwet” dr Mo- prym w tenisie kobiecym, 
rawca i St. Korneluka, któ zapewne nie tylko polskim, 
rzy mimo olbrzymich trud W grze pojedynczej pa

lt

It:
2*2

%

ności uporządkowali kor
ty, zorganizowali turniej i 
swą pracą przyczynili się 
do jego powodzenia. Naj
ciekawszym i zarazem sto 
jącym na najwyższym po
ziomie spotkaniem, była 
rozgrywka w grze miesza
nej pomiędzy parami: Jad 
wiga Jędrzejowska — J- 
Korneluk i Szerancówna 
— Olejniszyn. Takiej 
gry nie oglądaliśmy czę
sto, nawet w finałach nie 
jednego turnieju. Para 
krakowska dotrzymała nie 
jednokrotnie pola swym 
przeciwnikom i wynik spot 
kania nie był bynajmniej

0 tym 
warto i

DZIŚ W TRÖJMIESCIE,
Z OKAZJI 100 ROCZNICY 
URODZIN W. I. LENINA
^ g. 12 min. 30 odbędą się 

3 środowiskowe akademie dla 
aktywu nauczycielskiego gdań 
skich szkół podstawowych i 
licealnych. W szkole nr 39 
dla dzielnicy Wrzeszcz-Oliwa, 
w szkole nr 16 dla dzielnicy 
Śródmieście i w szkole nr 72 
dla dzielnicy Gdańsk-Portowa.

Na akademie złożą się: re
ferat, program artystyczny w 
wykonaniu dzieci i młodzieży 
oraz wystawy dorobku szkół.

W GTPS o g. 18 — „Lenin 
w poezji i muzyce”. Prowadzi 
program mgr Jerzy Konop
czyński.

W sali kameralnej PWSM w 
Gdańsku o g. 9 min. 30 roz
poczyna się sesja popularno
naukowa Zorganizowana przez 
Fodst., Organizację Partyjną 
PZPR.

W Technikum Mechaniczno- 
elektrycznym w Gdańsku o 
g. 13 rozpoczyna się sesja po
pularnonaukowa organizowana 
przez ZD ZMS Gdańsk- Śród
mieście.

W klubie „Akwen” w Gdań
sku o g. 18 prelekcja nt. Le
nin — rewolucjonista, myśli
ciel, człowiek. Po prelekcji — 
Stirn.

ZEBRANIA
W MDK w1 Nowym Porcie o 

g. 19 spotkanie z kpt ż. w. ja 
nem Kunickim. Temat — 
organizowanie konwojów i ma 
rynarka handlowa w XI woj
nie światowej.

W WDK o g. 20 spotkanie 
z red. R. Kosińskim na te
mat Expo-70.

W NIEGOWIE I LIPCACH
Jak nas informuje miejski le 

karz weterynarii w Gdańsku, 
dzisiaj szczepienia psów od
bywać się będą w Gdańsku- 
•Łipcach oraz Niegowie.

nów Horaśń pokonał Kor- 
mana 6:1, 6:2, a Herbst 
po trudnej rozgrywce wy
eliminował St. Korneluka 
wygrywając w dwóch se
tach 7:5, 6:4.

Poza rozgrywkami tur
niejowymi rozegrano kilka 
gier pokazowych. Podkreś 
lić należy, że mimo sześ
cioletniej przerwy, gra na
szych tenisistów stała na 
zupełnie dobrym poziomie, 
tym bardziej, że właściwie 
rozpoczynamy dopiero se
zon...” —•

Na zdjęciu pierwszym u- 
czestnicy turnieju (od lewej: 
Łabużek, Horaśń, Korneluk, 
Szerancówna — obecnie Tło- 
ezyńska i dr J. Morawiec). 
Na drugim zdjęciu — kibice 
pamiętnego turnieju, który od 
był się na kortach w Sopo
cie w 1945 r. Obie pamiątko
we fotografie otrzymaliśmy od 
p. ST. KORNELUKA z Sopo
tu.

Pi-zed paroma tygodnia
mi informowaliśmy, że os
tatnia zima kosztowała 
WPKGG 1 300 tys. zł. Obec 
nie załoga przystępuje do 
naprawy szkód, ponieważ 
fWarie na trasach poza bez 
pośrednią przyczyną — du 
żymi opadami i mrozami 
—• powodowały także: zu
życie torów (szyn), ich pod 
budowy, (doły w nasypach) 
oraz tworzenie się zale
wisk w kilku punktach 
miasta. Wskutek zalewisk 
zostało uszkodzonych oko
ło 200 silników tramwajo
wych. Ich naprawa pochło 
nęła ponad 600 tys. zł.

Zalewiska te występowa 
ły pod dwoma wiaduktami 
kolejowymi na Przeróbce, 
przy ul. Łąkowej (od ul. 
Ułańskiej w kierunku za
jezdni) i przy Bramie Oliw 
sklej, przy której sytuacja 
ulegnie radykalniej popra
wie po uruchomieniu mo
stu Błędnik.

Na ul. Łąkowej nawet 
wydatna pomoc Miejskie
go Przedsięborstwa Wod
no-Kanalizacyjnego, w mia 
rę swoich możliwości oczy 
szczającego kanały ścieko
we, nie wystarczy. Tylko 
podniesienie torów i urzą
dzenie odpowiedniego spły 
wu wody zapobiegnie _w 
przyszłości sytuacjom ja
kie nagminnie powstawały 
podczas tegorocznej zimy.

W tym roku WPKGG 
pragnęłoby przebudować 
ten odcinek ul. Łąkowej, 
ale uzależnia to od otrzy
mania dodatkowych fun
duszów z Wojewódzkiego 
Zrzeszenia Gospodarki Ko 
munalnej i Mieszkaniowej 
oraz od tego, czy WPRD 
podejmie się częściowego 
wykonania tych robót.

Znacznie gorzej rzecz się 
ma na Przeróbce, gdzie ze 
względu na wysokość wia 
duktów kolejowych nie ma 
możliwości podniesienia to 
rów. Znajdujące się tutaj 
przewody kanalizacyjne le 
żą poniżej poziomu kana
łów melioracyjnych, powo 
dując gromadzenie się wo
dy w okresie wzmożonych 
opadów.

Na 1 Maja br. WPBD o- 
biecuje oddać do użytku 
odcinek przebudowywanej 
obecnie ul. Kartuskiej (od 
pętli Siedlce do ul. Tarasy) 
a na 22 Lipca — dalszy 
odcinek tej trasy. Nieje
dnokrotnie pisaliśmy już, 
że zużyte tory na tej ulicy 
powodowały wyskakiwa
nie tramwajów z szyn. 
Przebudowana całkowicie 
dwutorowa linia na ul. 
Kartuskiej wpłynie więc 
zdecydowanie na poprawę 
komunikacji w tej dziel
nicy.

Podobnie rzecz się ma z 
linią 6 na ul. Jedności Ro
botniczej, na której bardzo

już zużyte szyny tramwa
jowe nie gwarantują bez
awaryjnej jazdy.

Sprawa tej linii zresztą ma 
już swoją historię. Już wów
czas bowiem, gdy rozpoczyna
no budowę wiaduktu przy bu 
dynku Prezydium WRN, zapa
dła decyzja o konieczności 
zlikwidowania linii tramwajo
wej na ul. Jedności Robotni
czej. Tramwaj miała zastąpić 
linia trakcji elektrycznej PKP, 
przy której projektowano wy 
budowanie dwóch dodatko
wych przystanków: przy ul.
Sandomierskiej i przy Bisku
piej Górce. Poza trakcją elek 
tryczną WPKGG miało urucho 
mić linie autobusowe.

Niestety, do dnia dzisiejsze
go PKP postanowień tych nie 
zrealizowało, pozostawiając 
kwestię przewozu mieszkań 
ców Oruni do śródmieścia wy 
łącznie tramwajom. Tym sa
mym więc, mimo bieżących 
napraw, tory linii „6” gwał
townie domagają się general
nego remontu. Można by ewen 
tualnie zrezygnować z tramwa 
jów i wprowadzić linie auto 
busowe, ale wymagałoby to aż 
21 dodatkowych wozów, któ
rych WPKGG i tak nie posia
da za wiele.

W tej sytuacji podjęto 
decyzję przeprowadzenia 
awaryjnego kapitalnego re 
montu istniejących torów 
(od ul. Sandomierskiej w 
kierunku śródmieścia) aże
by zabezpieczyć mieszkań
com Oruni (do czasu reali
zacji poprzednich planów) 
względnie wygodnego do
jazdu do śródmieścia Gdań 
ska.

W br. WPKGG przystą
piło do modernizacji tram 
wajów. W dalszych 30 tram 
wajach zastosowane będą 
automatyczne drzwi oraz 
hamulce szynowe, popra
wiające bezpieczeństwo ru 
chu. Ponadto tabor trój
miasta zasilą jeszcze w 
tym roku: 12 trolejbusów, 
15 wagonów przegubowych 
i 5 autobusów przegubo
wych.

Dalsza rozbudowa zajez
dni autobusowej w Redło- 
wie również w pewnym 
stopniu wpłynie na popra
wę warunków komunika
cyjnych trójmiasta, gdyż 
skróci się czas oczekiwa
nia na naprawę i przegląd 
wozów (obecnie brak jest 
około 50 stanowisk na te
go rodzaju przeglądy). 
Usprawnienie pracy pogo
towia technicznego przez 
wyposażenie samochodów 
służby dyspozytorskiej w 
głośniki i radiotelefony 
zmniejszy do minimum e- 
wentualne przerwy w ru
chu.

Poza tym WPKGG pla
nuje częściowe wprowadzę 
nie systemu akordowego 
w warsztatach napraw
czych oraz w oddziałach 
produkcyjnych i remonto
wych torów i sieci, co nie
wątpliwie zwiększy wydaj 
ność pracy.

Pięta achillesowa przed
siębiorstwa — brak bazy

autobusowej w Gdańśku, 
na ten temat po osta
tnim tragicznym wypadku 
pisaliśmy bardzo wiele — 
baza będzie wybudowana 
przy ul. Karola Marksa we 
Wrzeszczu, ale oddanie jej 
przewiduje się dopiero w 
roku 1974. Na razie przygo 
towuje się dokumentację 
techniczną, ażeby w przy
szłym roku móc przystąpić 
do rozpoczęcia tej poważ
nej inwestycji tak niezbęd 
nej dla sprawnego działa
nia przedsiębiorstwa.

Zanim to jednak nastąpi, jak 
przetrwać ten długi okres. Po
zostawienie autobusów wzdłuż 
chodnika przy ul. Partyzantów 
nie tylko zakłóca spokój noc
ny mieszkańców tej dzielnicy, 
ale stanowi poważną groźbę 
pożaru. Każdy samochód ma 
pełen zbiornik paliwa i wy
starczyłoby tylko zapalenie się 
jednego z nich, a pożar byłby 
prawdopodobnie nie do uga
szenia, ponieważ na ulicy stoi 
40 autobusów, a tuż, obok w 
zajezdni jeden blisko drugiego 
— dalszych 80.

I ten problem powinien 
się znaleźć w centrum za
interesowania nie tylko dy 
rekcji WPKGG, ale i gos
podarza terenu — Prezy
dium DRN we Wrzeszczu.

H.

W najstarszym gdańskim liceum.,
y Srödałv„„ wielu szkolnych uroczystości, na szczególną 
.. uwagę zasługują dwudniowe obchody 25-lecia ist

nienia II Liceum Ogólnokształcącego im. dr Wł. Pnię 
skiego we Wrzeszczu, połączone ze zjazdem absolw •

Liceum to było pierwszą w Gdańsku średnią szko ą 
otwartą po wyzwoleniu. Rozpoczęła swą działalność pry 
ul. Gołębiej przemianowanej później na dr Pniew 
już w kwietniu 1945 r. Pedagodzy i b. działacze gdan^ 
skiej Polonii doc. dr ZB. RYNDUCH — pierwszy dyrek 
tor, mgr J. DORANT, mgr BR. KOCHANEK prof. 
KUBIK, mgr E. JĘDRKIEWIC Z, mgr P. “g
t TR7nrNiECKI i 25 lat juz ucząca w tej szKoie mg«. Ł. RAKOWSKA Uli założycielami i organizatorami

SZk<Ucżniowie, z których wielu nosiło jeszcze wojskowe 
ubrania przezwyciężali wtedy trudnosciojakichsę me
śni dzisiejszej młodzieży, aby .“^omć zaiegłos i 
nauce. 4. IX 1945 r. odbył się juz I egzamin maturalny
16 ObecniT^zkoła mieści się w obszernym budynku 
przv ul. Pestalozziego, uczy się w niej 6^3 uczniów w 
IG klasach. Pracuje 36 nauczycieli o rożnych specjaliza 
cjach.

Uroczystości jubileuszo
we otworzyła dyrektorka 
szkoły mgr Kazimiera Zel- 
ma witając serdecznie 
wszystkich gości, a wśród 
nich Piotra Stolarka — 
przewodniczącego Zespołu 
Poselskiego, dr Ferdynan
da Mackiewicza — wice
przewodniczącego Prezy
dium MRN, mgr Józefa 
Łacmańskiego — sekretarza 
Komitetu Dzielnicowego 
PZPR, przedstawicieli Kura 
torium i Wydziału Oświaty, 
a także najbliższą rodzinę

ich druga ojczyzna

GDANSK, Opera, „Don Ki
chot”, g. 19. Teatr Wielki — 
„Będę mówił szczerą praw
dę”, g. 17. SOPOT, Kameral
ny,’„Wilki w nocy”, g. 19. — 
GDYNIA, Muzyczny, „Coś z 
życia”, godz. 19.15.

GDAŃSK „Leningrad” —
„Jak rozpętałem II wojnę 
światową”, I s,, poi., od 14 
1„ g. 19, 12, 14, 16, 18. 20. — 
„Kameralne”, Zestaw filmów 
dokumentalnych, poi., od 11 
lat; godz. 16; „Trzy klu
cze”, jug., od 16 1., g. 17.45, 
20. „Kosmos”, „Planeta 
małp”, USA, od 14 1., godz. 
15.45, 18, 20.15. „Drukarz” —
„Delegat floty”, radź., od 11 
lat, godz. 17; „Człowiek z 
przeszłością”, radź., od 16 1., 
g. 19. „Piast”, „Filaosy panny 
Tham”, wietn., od 11 1„ godz. 
16, 18, 20. „Motława”, „Niezro
zumiany”, wł., od 14 1., godz. 
15.45; „Złote cielę", radź., oa 
14 1., g. 18. „Gedania”, „Win
netou i król nafty”, jug., od 
14 1., g. 16, 18, 20. „Przyjaźń”, 
„Przesuń się kochanie”, USA, 
od 14 1., g. 17, 20. „Wrzos”, 
„Naczelnik Czukotki”, radź., 
od li 1., g. 16; „Panna młoda 
w żałobie”, fr., od 18 1., g- 
18, 20. „żak”, „Z iskry roz
gorzeje płomień”, radź., od 
12 1.,' g. 16; „Jarzębina czer
wona”, poi., od 14 1., &• 18,

WRZESZCZ „Znicz”, i, Po
radnik żonatego mężczyzny”, 
USA. od 16 1„ g. 16, 18, 20. — 
„Bajka”, „Lenin w Polsce”, 
radź., od 12 1., g. 10; „Ta
jemniczy mnich”, radź., od 14 
1., g. 12.30, 15, 17.30, 20. -
„Tramwajarz”, remont. „Za
wisza”, „Kto zdobędzie pu
char”» ang.j od 7 1.» g> ID

„Brylantowa ręka”, radź., od 
14 1., g. 19.15.

NOWY PORT „1 Maja” — 
„Kartki z przeszłości”, radź., 
od 12 1., g. 16; „Święty za
stawia pułapkę”, fr., od 14 1.. 
godz. 18. 20.

OLIWA „Delfin”, „Jezioro 
Starej Sowy”, NRD, od 11 1., 
g. 16, 18; „Jaskółka”, radź.,
od 14 lat, godz. 20.

SOPOT „Polonia”, „Jak roz 
pętałem II wojnę światową”. 
II i HI cz., poi., od 14 1., g. 
14, 17. 20.

GDYNIA „Warszawa”, „Jak 
rozpętałem II wojnę świato
wą”, I ser., poi., od 14 lat. 
g. 11, 13.15, 15.30, 17.45, 20. — 
„Atlantic”, „Szósty lipea”, 
radź., od 14 1., g. 16; „Pan 
Wołodyjowski”, poi., od 14 1., 
g. 18. „Goplana”, „Chłopcy z 
placu Broni”, węg., od 11 1.. 
g. 10, 12.30; „Przeciw Wran-
glowi”, radź., od 14 1., godz. 
15.30, 17.45, 20. „Neptun” —
„Matka”, radź., od 7 1.. g. 16; 
„Szepczące ściany”, ang., od 
16 1., g. 18, 20. „Marynarz”,
„Cichy Don”, radź., od 14 1., 
I i II ser., g. 17. „Fala” — 
„Długa droga”, fr., od 14 1., 
g. 16, 18, 20. „Promień” —
„Pollyanna”, USA, od 11 1.»
g. 15.30; „Nie wspominać o 
przyczynie śmierci”, jug., od 
18 1., g. 18, 20. „Jagienka”,
„Dziecko wolny”, radź., od 12 
1., g. 17; „Alfa Romeo i Ju
lia”, węg., od 16 1., godz. 19. 
„Mewa”, „Operacja św. Ja
nuary”, wł.. od 16 1., g. 19. 
„Iskra”, „Każdemu swoje”, 
wł., od 18 1., g. 18.

RUMIA „Aurora”, „Cztery 
damy i as”» fr., od 18 1.» g. 
18, 20.

STALE DY2URY PEŁNIĄ - 
GDAŃSK — apt. nr 8, aleja 
Zwycięstwa 49; NOWY PORT 
— apt. nr 4, ul. Oliwska 83; 
STOGI — apt. nr 60, ul. Ho
ża 12; ORUNIA — apt. nr 
21, ul. Jedności Robotniczej 
111; ORŁOWO — apt. nr 20. 
ul. Boh. Stalingradu 66.

Ostry dyżur pełnią: I Kli
nika Chirurgiczna z II Klini
ką Chorób Wewnętrznych 
AMG.

Wojewódzka Poradnia Cho
rób Wenerycznych w Gdań
sku ul. Długa 84-85 — jest 
CZYNNA CAŁA DOBĘ.

Wczoraj minęło 3 lata 
od chwili ustanowienia w 
Grecji dyktatury „czarnych 
pułkowników”. W związku 
z tym warto przypomnieć, 
że jednym z miast; pols
kich, w którym żyje spore 
skupisko Greków — u- 
chodźców politycznych — 
jest trójmiasto. W Gdyni 
znajduje się nawet oddział 
Związku Uchodźców z Gre 
cji, prowadzący szeroką

jem, 19.00 Powieść w wydaniu 
dźwiękowym — „Solaris”, 19.30 
Ballady z czterech stron świa
ta, 19.50 Opowieści ze starożyt 
ności, 20.00 Mało znane nagra
nia Rachmaninowa, 20.45 Le
nin wspominany, 21.20 Mikro- 
recital Piotra Szczepanika, 
21.30 Skarby morskich głębin, 
21.50 Opera tygodnia — Gaeta 
no Donizetti „Łucja z Lam- 
mermooru”, 22.08 Gwiazda sie 
dmiu wieczorów — Maria Ko- 
terbska, 22.15 Trzy kwadranse 
jazzu, 23.00 Poetki angielskie 
XIX wieku — Elizabeth — 
Barrett — Browning, 23.05 Mu
zyka nocą, 23.50 Na dobranoc 
gra Errol Garner.

GDANSK — apt. nr 106, 
Długa Grobla 7; WRZESZCZ 
- apt. nr 99, ul. Mickiewi
cza 1-3; OLIWA - apt. nr 
17, ul. Kaprów 4: SOPOT — 
apt. nr 15, ul. Boh. Monte 
Cassino 21; Gdynia — ulica 
Staro wiej ska W.

LOKALNE:
12.30 „Ostatni dzień życia”, 

słuch. Cz. Czerniawskiego,
16.15 Jak zjawa, 16.30 Gdański 
koncert życzeń, 16.45 „Wilki w 
nocy”, recenzja teatralna M. 
Szczepkowskiej, 17.00 Przegląd 
aktualności Wybrzeża.
OGÖLNOPOLSKIE:

13.40 „Słoneczny kamień”, 
fragm. opow. P. Bazowa, 14.05 
Koncert rozrywkowy, 14.45 Błę 
kitna sztafeta, 15.00 Tematyka 
tatrzańska w muzyce polskiej, 
15.40 Śmiało towarzysze, 18.20 
Sonda, 19.00 Echa dnia, 19.15 
Lekcja j. francuskiego, 19.31 
Teatr PR, 20.31 Polska muzyka 
rozrywkowa, 20.40 Chwila poe
zji, 20.45 Podhale Leninowi 
montaż słowno-muzyczny, 21.20 
Chwila prozy, 21.25 Kwartet 
e-moll 59 nr 2 Beethovena, 
22.30 Symfonie Szostakowicza,
23.15 Międzynarodowy Uniwer
sytet Radiowy, 23.25 Do tańca 
zapraszają orkiestry, 0.05 —
3.00 Program nocny.

PROGRAM III
17.05 Quodlibet, 17.30 „Ziemia, 

którą Bóg dał Kainowi”, 17.40 
Między Bobino a Olimpią,
18.00 Ekspresem przez świat, 
18.05 Herbatka przy samowa- 
M*. 18.25 Przebój za przebo-

7.55 „Trójkąt”, film fab. 
produkcji radzieckiej, 10.30 
„Tiergarten” polski film te
lewizyjny z serii: „Czterej
pancerni i pies”, 16.40 Dzien
nik TV, 16.50 Film dla dzieci: 
i,Przygody misia Colargola”, 
17.30 Panorama, 17.45 „Tiergar 
ten”, polski film telewizyjny 
z serii: „Czterej pancerni i
pies”, 18.45 Układ przyjaźni, 
19.20 Dobranoc, 19.30 Dziennik 
TV, 19.55 „Gra o wszystko”, 
20.25 Sprawozdanie z półfinało 
wego meczu piłki nożnej o 
Puchar Zdobywców Pucharów 
Górnik Zabrze AS Roma Rzym 
ze Sztrasburga, w przerwie 
meczu FKF, 22.15 Światowid, 
22.45 DTV.

PROGRAM OŚWIATOWY:
9.55 Fizyka (kl. VIII), Prąd 

trójfazowy, 12.45 Wychowanie 
obywatelskie (kl. VIII), Na stra 
ży pokoju, 14.25 Polite- 
chn. TV: Matematyka (kurs
przyg.), Równania trygonome
tryczne, 15.00 Politech. TV: 
Matematyka (kurs przyg.), 
Twierdzenie sinusów.

działalność i to nie tylko 
wśród swoich rodaków. 
Wielu z nich przybyło do 
Polski mając zaledwie pa
rę lat.

Nic też dziwnego, że ję 
zykiem polskim posługują 
się tak samo swobodnie 
jak ojczystym. Dziś są to 
już dorośli ludzie, którzy 
pozakładali swoje rodziny. 
Ich druga ojczyzna — Pol 
ska, co podkreślają chęt
nie, zapewniła im pracę, 
mieszkania, dała możliwość 
kształcenia się, dzięki cze 
mu wielu z nich ukończy
ło wyższe uczelnie, wielu 
— średnie.

— Proszę pamiętać, podkreś 
la p. Apostolis Atanasiu, że 
w większości nasi uchodźcy 
rekrutowali się z chłopstwa, 
nie posiadali żadnych zawodo
wych kwalifikacji. To wszyst- 
ko zdobyli tutaj.

Sam Apostolis Atanasiu 
skończył Politechnikę Gdań 
ską, choć gdy przybył do 
Polski był już dojrzałym 
mężczyzną. Takich jak on 
jest więcej.

— Czy wszyscy tęsknią za 
ojczyzną? Myślę — mówi p. 
Apostolis — że gdyby dziś 
dano im szansę powrotu sko
rzystałaby z niej, najwyżej 
połowa. Głównie starsi, tacy 
jak ja, którzy pozostawili w 
Grecji swoje rodziny, Zyć bez 
nadziei zobaczenia ich, to b. 
przykre. Mój ojciec ma prze
szło 80 lat! Nadziei nie traci 
my jednak i czynimy wszyst 
ko, by zamieniła się w rze 
ezywistość. Naszym zadaniem 
jest więc walka o wolność i 
demokrację w Grecji. Prowa
dzimy różne akcje solidarnoś
ciowe. Wysyłamy telegramy 
protestacyjne przeciwko terro
rowi i więzieniu patriotöAV, 
jesteśmy w kontakcie z Podko 
misją Praw Człowieka przy 
ONZ, robimy zbiórki a za ze
brane pieniądze wysyłamy 
paczki z żywnością dla więź
niów politycznych w Grecji 
Paczki często wracają, ale to 
nie może zniechęcać...

My, Polacy, dobrze wie
my, co znaczy cieszyć się 
wolną ojczyzną, dlatego 
wszystkim żyjącym wśród 
nas przyjaciołom greckim 
życzymy aby ich naród 
mógł nareszcie sam zadecy 
dować o swoim losie.

<ad)

patrona szkoły — żonę 
i córki zamordowanego \y 
Stutthofie patrioty, dzia
łacza b. Polonii Gdańskiej
dr Władysława Pniewskie- 
go.

Na sesji popularnonau
kowej przygotowanej pod 
kierunkiem mgr T. Perki 
i dr Fr. Smyary — refe
raty na temat historii i 
dorobku szkoły, życia i 
działalności dr Wł. Pniew- 
skiego oraz roli Macierzy 
Szkolnej w okresie między
wojennym wygłosili ucz
niowie, a całość pięknie 
podsumował Roman Trusz^ 
czyńskL

W godzinach wieczor
nych odbyła się premiera 
Sztuki Plauta „Żołnierz 
Samochwał” przygotowana 
przez Szkolne Koło Krze
wienia Kultury Antycznej 
pod kierunkiem mgr Pio
tra Gruszki.

W drugim dniu przemawiali 
pierwszy dyrektor założyciel 
szkoły doc. dr ZBIGNIEW RYN
DUCH, jeden z najstarszych 
wychowanków szkoły doc. dr 
BOGUMIŁ TROKA oraz naj
młodszy absolwent, student 
Politechniki Gdańskiej PIOTR 
MATUSZAK. W imieniu Zwiąż 
ku Literatów Polskich mówi
ła E. KOBYLIŃSKA, a w 
imieniu rodziców absolwentów 
mgr MARIA RUTOWA dy 
rektor I Liceum Ogólnokształ
cącego w Gdańsku.

Punktem kulminacyjnymi 
uroczystości było wręcze
nie sztandaru ufundowa
nego przez Zakład Opie
kuńczy — Gdańskie Przed
siębiorstwo Budowlane o- 
raz Komitet Rodzicielski. 
Po złożeniu kwiatów pod 
tablicą namiątkową ku 
czci dr Pniewskiego odby
ła się defilada młodzieży 
ulicami sąsiadującymi ze 
szkołą.

program artystyczny przy
gotowany przez młodzież pod 
kierunkiem polonistek D. KO
ŁODZIEJ, T. PERKO — recy
tacje oraz mgr B. PRĄDZYN- 
SKIEGO — balet zakończył 
uroczystości.

Turniej wiedzy
0 Leninie

W turnieju wiedzy o Leninie 
zorganizowanym przez WSS 
„Społem” wzięło udział 600 
dziewcząt i chłopców. Najlep
si spośród nich (po jednym 
przedstawicielu z każdego po
wiatu oraz z Gdańska, Gdyni
1 Sopotu) walczyło o palmą 
pierwszeństwa na szczeblu wo

jewódzkim. Bezkonkurencyj
nym okazał się przedstawi
ciel WSS „Społem” Oddz. w 
Nowym Dworze Zdzisław 
Nieciecki, który odpowiedział 
na wszystkie pytania bez
błędnie. II miejsce zajęła Zo
fia Domaradzka z Sopotu, a 
ITT — Danuta Hładyl ze Sta
rogardu. Zdobywca I miejsca 
w nagrodę otrzymał zegarek, 
a dwie kolejne nagrody to 
książeczki oszczędnościowe 
PKO z wkładami 500 i 400 
złotych.

Wiceprzewodniczący Rady 
Spółdzielczej Józef Popowicz 
wręcza nagrodę Zofii Doma
radzkiej.

Vat. Wł. Nieżywińskł

i


